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Administracja czynna od 9 do 5-ej bez przerwy. 


Warszawa, Sroda 19 września 1923 r. 


Rząd.... „czynu 


Pisząc o mowie pochwalnej, jaką nie- 
wno we Lwowie wygłosił p. Witos o 
Swoim gabinecie w gronie swoich przyja- 
ciół politycznych, prasa chjeńska zagalo- 
Bowala się w bladze tak daleko, że Rząd 
si zjem Rządem ..„czynu” (!!). 
już doprawdy o zjadliwszą 
a w > wabi całej działalności tego 
*Pecjalnie gabinetu... 
à „Czyny“ bowiem Rządu chjeńsko-wi- 
"SOwego są dotychczas tak... imponujące, 
utyumiy” tak dla wszystkich widoczne, że 
k Pewnością pierwszy p. Witos poskrobał 
w głowę w zakłopotaniu srogiem: czy 
Chjęńskie pochwały traktować na serjo, 
Czy też tylko jako — dowcip złośliwy... 
Dła oświetlenia błagi endeckiej warto 
1 — bo nieraz już o tem pisaliśmy — 
c tawić pobieżny bodaj bilans gospodarki 
e Fiia od początku czerwca: do po- 


Przedewszystkiem Rząd obecmy, Rząd 
"czynu, nie wypracował ani jednego ory- 
činalnego projektu ustawy, lecz wszystkie 
Ważniejsze projekty, nad jakimi obradował 


| anio Sejm, zapożyczył od Rządu po- 


- "ion 


Przedniego, a więc i ustawę. o uposażeniu 
Acowników państwowych, i ustawę eme- 
talna, i projekty ustaw podatkowych... 
„Oryginałność* gabinetu obecnego, 
> miał być pono „idealem“ w porów- 
ko Aniu do swego poprzednika, polegała tyl- 
sk na tem, że to, co od Rządu p. Sikor- 
R ego przejęto w spadku — zostało spa- 
One, wykoszlawione i zepsute... 
Jak wiadomo, obecny gabinet „czysto 
iej większości * miał być gabinetem o- 
artyn 6. konkretny, jasny, „szczegółowo 
Acowany program“ we wszystkich bez 
Wyjątku dziedzinach naszego az we- 
rznego i zewnętrznego... 
Tak zapowiadała prasa chjeńska w 
Gięcie dość długo trwających narodzin 
Ieno-Piasta... 
Wszakże, gdy przyszło do urzeczy- 
tę, Mienia tych buńczucznych obiecanek i 
„to szczegółowo opracowanego progra- 
Wystąpiła pustka przeraźliwa, pozba- 
a wszelkiej myśli twórczej... 
og Co wiecej! Nawet w sprawach; które 
pray, Pfzedniego gabinetu, w zupełnem o- 
owaniu przejęto, do których więc Rząd 
i Y przyszedł, jak do gotowego — nie 
e większość dzisiejsza — oparta: o 
ię program”! — zająć jakiegoś jedno- 
' zdecydowanego stanowiska, co pro- 
iż iło w jej szeregach do częstych kłótni 
nych wielce uciesznych konfuzji... 
dok, ZYŻ nie był to np. godny bogów wi- 


u Śdy większość rządowa obalała na kil- 
Z rzędu posiedzeniach komisyjnych 
> do Sejmu wniesione projekty u- 
Taj ustawy uposażeniowej — mię- 
RA Ymi także i projekt rządowy! — bo 
3% wiedziała; do którego z tych projektów 
Śrej strony się zabrać... 
w gdy reprezentanci „zgranego' Rządu 
Czasie debat komisyjnych nad powyż- 


, szym projektem zaczęli tak kłócić się mię- 


| 


dzy sobą, że aż posiedzenie musiano odro- 
czyć, by „programowy“ Rząd wprzód „u- 
z$odnił' swe stanowisko wobec projektu, 
kióry gotowiusieńki zapożyczył od po 
przednika, 

gdy w czasie obrad komisyjnych nad 
projektami podatkowymi jedna część 
„zgranej” większości — piastowcy, głoso- 
wała przeciw drugiej — Chjenie, która 
dopiero przy pomocy żydowskich posłów 
mogła i na komisji utrzymać „czysto pol- 
ską większość"... 

gdy przy każdej „rekonstrukcji' gabi- 
netu — a ileż ich dotychczas było! — któ- 
re należałoby raczej nazwać podpieraniem 
walącej się rudery, kluby rządowe żrą się 
między sobą, przyczem jeden usiłuje „wy-” 
kiwać”, drugi... 

Ale w żadnej dziedzinie ch spraw 
wewnętrznych „czyny“ tego „Rządu czy- 
nu” nie zajaśniały takimi tęczowymi bla- 
skami, jak w dziedzinie — finansowo - go- 
spodarczej... 

rzedewszystkiem rozbito cały plan fi- 
nansowy gabinetu poprzedniego i to był 
pierwszy oryginalny. „czyn“ Chjeno-Pia- 
sta... 

Następnie wszystkie projekty podat- 
kowe, które chory skarb państwa i jego 
walutę na nogi miały postawić, zniekształ- 
cono i pofałszowano w sposób dobry 
wprawdzie dla Chjeny rolnej i przemysło- 
wej, ale fatalny dla Państwa... 

Blaga prasy chjeńskiej, że podatek 
majątkowy — który, gdy nie udało się go 
wobec protestów prasy lewicowej utrącić, 
— z rozmysłem, wprost na kolanie, prze- | 


ponowaneśgo przez Rząd poprzedni, bo 1000 ; 
miljardów fr., uderzy w oczy nawet naj- 
głupszego dwugroszowca, gdy się zastamo- 
wi, że wobec sźraszliwego pod obecnym 
Rządem zadłużenia skarbu Państwa, ten 
wyższy“ podatek majątkowy „wsiąknie'” 
nawet bez tej skromnej korzyści, jakiej cały 
finansowy program p. Grabskiego kazał się 
spodziewać... 

Następnie markę polską — której spa- 
dek poprzednim rządom tak zajadłe wyty- 
kano — doprowadzono szczęśliwie do te- 
go, że w stosunku do dolara straciła 6-krot- 
nie na swej wartości z 52000 za 1 dol. spa- 
dając na przeszło 300.000!.. | 
Następnie — po wszystkich piorunach 
ciśniętych na gabinet Sikorskiego za inter- 
wencję giełdową — obecnie małpuje się to | 
samo z tą różnicą, że podczas gdy rząd po- ; 
przedni umiał markę utrzymać na jakim 


cji” marka spada na złamanie karku, 

A gdy wszystkie te „genjalności” ja- 
koś nie pomogły, zdobył się Rząd chjeń- 
sko-witosowy na prawdziwie rekordowy | 
„czyn', którym wszystkich poprzedników 
zawstydził: 

śdy bowiem wszystkie Rządy poprzed- 
nie w ciągu przeszło 4 lat wydrukowały pie- 
niędzy papierowych na sumę 2200 miljar- 
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Kasa ezynna od ii do 2. 


biczowano — da „wyższy“ dochód od pro- | | 


takim poziomie, to dziś mimo „interwen- | 
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Ceny Załukzók: 
w tekście (przed kron.) Mk. = 
Nekrołogi 
zwyczajne w 
drobne za jeden wyraz » 4800 - 
Ceny ogłoszeń należy rozumieć 
za wiersz wysokości 1 milimetra © 
Dla poszukujących pracy 50% rabatu 
Ogłoszenia w Ne niedzieln. © 25% drożej 
Fantazyjne i tabele (bilanse) 50% „ 
Ogłoszenia przyjęte po zamknięciu 
Administracji o 10% drożej 


Mażda nową,podwyżka taryfy obowią+ 
zuje wszystkie przyjęte ogłoszenia od 
dnia zmiany cen bez uprzedniego za* 
wiadomienia 
Ža terminowy druk ogłoszeń Admini- 
stracja nie odpowiada. 
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“Telefon Redakcji 176-70, Admin. 120-13. 
Numer pojedyńczy 5.000 mk. 
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Rachunki płatne w srody- 
ERROR EEN 


dów, to Rząd „polskiej większości” przez ; Jego nazwisko przewijało się na wiosnę 
3 miesiące wydrukował ich na sumę prze- | | przez szpalty pism, on był tym, który od 
szło 45: tysiąca miljardów... | jednej strooy do drugiej w dziewosłęby 
Jest to „czyn” tem bardziej „epoko- chadzał, proszone kolacje urządzał, flirty 
wy“, gdy się zważy, jak to zjadliwie i kła- i zaręczwny ułatwiał. Hamerling w Krako- Ę 
liie „Rzeczpospolita” i inne pisma | wie, Hamerling w Lanckoronie, Hamerling 
chjeńskie wytykały gabinetowi poprzednie- | tu, Hamerling tam... Więc Hamerling także 
mu, że drukował dziennie setki miljonów; | jako „zbawca* Rządu w sprawach finanso- 
podczas, gdy Rząd obecny drukuje dzien- | wych wystąpił... 
nie — setki miljardów!... Aż tu nagle Amerykanie mają jakieś 
Ale oto jeszcze jeden „czyn“: pożycz- | skrupuły, Hamerlinga znają aż nadto do- a 
ka amerykańska. Miała służyć na założenie brze — i oto pożyczka, na którą Rząd się 
Banku emisyjnego... Rada gabinetowa już | już zgodził, rozbiła się... 
się na nią zgodziła.. Już połowę Polski | A „czyny“ Rządu w dziedzinie gospo- 
dawano w zastawi.. „Zbawienie“ było tuż, | darczej, w kwestji drożyzny?! Odczuwa je 
tuż!., Już prasa chjeńska -piała hymny o | najlepiej ludność w swych na poły głod-- 
„uzdrowieniu finansów"... | nych żołądkach... 

Nagle wszystko się gdzieś rozwiało — Nieokiełznana lichwa paskarska, nie- 
jak dym... Więc jest pożyczka amerykań- | krępowany wywóz, miljardowe kredyty na 
ska, czy jej niema?ł spekulację dla paskarzy rolnych, mianowa= 

W swym organie partyjnym | nie b. dyrektora zwykłej spółki handlar- 
Ludu" p, Witos oznajmia, że zabiegi Rza- | skiej.. „nadzwyczajnym komisarzem do 

| w. tym kierunku „są już. na ukończeniu ' | walki z drożyzną'” i — tanie psie mięso!.. 
o krzątał się około 


„Wola | 


(nr. 37 z 16 b. m.). . W dziedzinie zaś zagranicznej ewa R 
Prasa dawno już wszakże doniosła, że | p: Seyda tryumfalnie od jednego c 3 
pożyczka się rozbiła. 
warunków, które dlą międzynarodowych | Na kresach znowu wielkim „czynem”* < 
lichwiarzy bankowych. są wprost świetne, | było odsłonięcie granicy i wywołanie wół H 
lecz z tego podcbno powodu, że imieniem 
Rządu chjeńsko-witosowego wystąpili w | 
charakterze negocjantów ludzie tacy, jak | 
— pan senator Hamerling... 
Ależ. pamiętamy, 


I to nie z powodu | do drugiego. 


ludności groźnego wrzenia.. 
Czy nie dosyć?! Sa 
Wiec prasa chjeńska ma rację. Prasa 

chjeńska nie blaguje.. To jest R 

że ten pan senator | Rząd „czynów“ tylko takich, że biedna 
doprowadzenia | Polska wyglądać będzie po nich, jak — po 


do skutku małżeństwa Witosa z Chjeną.. napadzie Tatarów!.. Kcz. 


O naszą politykę naBialejrusi 
Przytaczam te fakty, by wskazać, że E 
dążność do niepodległości Białejrusi nie 
była w sprzeczności z polską racją stanu. - 
Nie powstawała niepodległa Białoruś ca 
ciw Polsce, lecz raczej przeciw 
nemu wrogowi Polski Niepodległej — prze- $ : 
ciw imperjalizmowi Moskwy. ki 
Z chwilą zajęcia przez wojska ; o | 
ziem białoruskich, lud dzisiejszych w 
północno-wschodnich spodziewał się praw- 
dziwej pomocy w myśl odezwy Nac 
Wadza Piłsudskiego, oczekiwał jarek 
go wyzwolenia narodowego i społecznego. 
Gdy jednak przyszło do realizowania 14 
ności owych białoruskich, spotkały 
się one z bezwzględnym oporem obszarni- 
ków i biurokracji poocieć Obietnice Na- 
czelnego Wodza Naczelnika Państwa, 
| który szedł w swej KAE kaip po linji natu- k 
ralnego rozwoju wyzwalających się nano- 
dów, nie zostały spełnione, i 
Śród działaczy białoruskich pomata y 
wówczas rozdwojenie. ozdwojenie odby- A 
wa się, jeszcze nie tyle na ed ep 4 
wiary w przymierze z Polską, R 
wpływem zręcznej polityki nar = NE 
wej Rządu „sowietów“. „Część i 
Rady Republiki B, nie uważa Rządu so-. 
wieckiego za niebezpieczny dla niepo - s 
głej Białejrusi. k- 
Ww i Rady Bi pale obok ge a 
szej Rady Białoruskiej 2 
keep; ) powstaje t. zw. kad e 
Łastowskiego, o orjentacji sowi 
skiej. Rząd ten zostaje przez władze Į 
skie aresztowany i więziony przez A 
miesięcy. Po zwolnieniu z aresztu człon- | 
kowie tego rządu z eskon na czele, 
emigrują do Litwy Kowie k> 


Ruch narodowy białoruski jest faktem. | 
| Wojna światowa i rewolucja rosyjska obu- 
| dziły i i lud białoruski do re narodowego. IR 
Przypatrzmy się narodzinom samo- | 
| dzielności i walki o wyzwolenie Białorusi- | 
| nów w ciągu ostatnich lat — lat wskrze- 
; szania się narodów, 
W r. 1917 — roku pierwszej, że tak 


| gres białoruski w Mińsku (r. 1918) z udzia- 
łem około 1800 uczestników, z AWÓRECTE 
zny, Smoleńszczyzny, Mohilewszczyzn 
Wileńszczyzny. Kongres ogłasza nie 
głość Republiki Białoruskiej i wyłania Bać 
dę Republiki Białoruskiej, która tworzy 
własny rząd, t. zw. rząd Łuckiewicza. 
Po pokoju brzeskim, gdy bolszewicy 
wstępują na drogę imperjalizmu moskiew- 
skiego, Rada B. zostaje rozpędzona przez 
bolszewików, a rząd , po za- 
jęciu ziem białoruskich przez czerwoną ar-' 
mję, wyemigrowuje do Paryża. Szczątki 
tworzącej się armji narodowej wycofują | 
| się do Litwy. Było to przed zatargiem pol- 
sko-litewskim. ska przechodziła sta- 
djum organizacji samodzielnego bytu. Po 
zajęciu przez wojska polskie Wilna i Miń- 
| ska, sery ska o c, „zk A i or- 
| ganizacji białoruskich i wyłania 
| Hawe ian- zapa dk Grodzieszczyzny 
pz ując swy tawicieli do y 
| e, B., powstałej w Mińsku, W po- 
| paene r. 1920 Rząd. Łuckiewicza zwołu- 
je rozszerzoną w ten sposób Radę Republiki 
| B. i równocześnie na zaproszenie rządu | 
polskiego (Paderewskiego) Łuckiewicz 
przyjeżdża z Paryża do Warszawy dla po- 
rozumienia się ż raądem polskim. 


IiE 


% 


pay le 
S je z dem polskim specjalną umowę, 


4 ad raj Rada Najwyższa podpisu- 


tem hi i imteresów, 
oraz chęci i możliwości współdziałania obu 
narodów A 

przez woj- 
pierwszej 


twy 


- Po zajęciu Wileńsz 
ska gen. Żeligowskiego, E 
„Tymczasowej Komisji 
_ Środkowej' wchodzą jako przedstawiciele 
Białorusinów: prof. I i, obejmując 
Departament Aprowizacyjny, i obecny po- 
sef na Sejm z Klubu Bia: i arasz- 
kiewicz, jako wice-dyrektor Departamentu 
Oświaty dla spraw białoruskich. 
= W tym okresie współdziałania jesteś- 
k my świadkami zorganizowania 200 szkół 
ludowych białoruskich i dwóch seminarjów 
na ielskich. Ale naturalne i 
się kulturalne narodu białoruskiego, rozwi- 
R fajace się przy współudziale Polski, zosta- 
ło spaczone przez obszarnictwo polskie na 
kresach. W obawie przed ruchem ludo- 
wym, w obawie o swe majątki, w obronie 
„Swej“ ziemi przed reformą rolną, obszar- 
Bo re Berros idah saiae 
: zno-burżuazyjnym szt i u- 
rzędami państwowemi, do walki z ludem 
_ białoruskim o stan posiadania. 
= Dzieją się rzeczy niesłychane, Oto 
Główny Sztab Wojsk Polskich stępuje 
do tworzenia Komisji Wojskowej ej Białoru- 
skiej i Dywizji Białoruskiej na podstawie 
werb oc ików, zaś Zarząd Cywilny 
Ziem Wschodnich poleca poufnie staro- 
stom... przeciwdziałać tworzeniu tych for- 
macji ochotniczych. 
'._ Był to początek całego. szeregu intryg 
miejscowej i rządowej reakcji przeciw do- 
brze rozumianemu interesowi Państwa Pol- 
skiego. Intrygi destrukcyjne, podburzanie 
ia V à polskim 
nazywało się w słowniku 
trj m 


ałorus przeciw władzom 


owująca coraz silniej 
i administrację ja en- 
ta, węszyła niebezpieczeństwo w tym 
odowo-społecznym ruchu 


| drącej Litwy Środkowej, pod przewod- 
ctwem Mejsztowicza, żubra kresowego, 
z wchodzi już żaden Białorusin, 


(>. Organizacje białoruskie ją się 
również od wyborów do Sejmu Wileńskie- 


, zaznaczając, że Sejm ten nie ma praw- 
, oraz że nie rozszerzono Wy- 
na inne ziemie białoruskie — i po- 
cają swym zwolennikom wstrzymanie 

od głosowania lub oddawania głosów na 
IS es listy polskie. 


* umienie z niejakim Aleksiukiem, 
dodam ikiem o niewyraźnej przeszłości. A- 
ssitk wystawia t. zw. listę „białoruską“. 
sztuczna komedja kończy się kompro- 
cją Aleksiuka i jego sprzymierzeńców. 

ten nie uzyskuje głosów nawet na je- 
go posła i zebrawszy fundusz na zało- 


WErenn 


Wanda Melcer-Rutkowska. Podwójne 
e Piotra Wernera. Bibljoteka najmłod- 
h autorek, III. Nakładem Księgarni 
awniczej H. Altenberga we Lwowie. 


Na książkę tę złożyły się dwa utwory 
ści nacechowane dążnością 
jak największej prostoty. Pierwszy, 
już tytuł wskazuje, ma za przedmiot 
ę duszy biednego urzędnika banko- 
o. Życie codzienne nudne i szare, przy- 
a biedakowi wyobraźnia, narzucająca 
mu w chwilach najpospolitszych nagłe wi- 

e życia w ostro w którem banko- 
gra rolę bohaterskiego zdobywcy i tra- 
nego kochanka gdzieś na wyspach pod- 
nikowych, Może właśnie dzięki pre- 
onalności bezpretensjonalnej wyrafino- 
any temat pozostawia czytelnika obojęt- 

. Niezwykła patetyczność sprawy, u- 
w formę zwykłą, pisana j iem nie- 
ym, miejscami banalnym — pozosta- 
wrażenie sztuczności wysilonej właśnie 
ierunku swobody; a Piotr Werner, nu- 

ako bankowiec, 


pozostaje n 

przygód. 

„Sad, Miłość, Szczę- 
już znacznie har- 


e sadu na wsi i przez kilka miesięcy pro- 
f życie bukoliczne na łonie natury. 
sadu, jabłek, rzeki, przerywane sce- 
miłosnemi,.oraz zdjęciami pretensjo- 
, bezpretensjonalnych figur sielskich, 
edki w świetle gwiazd, zwierzęta 
stanowią osnowę utworu, Czyta się 
9, przyjemnie, bez wzruszenia i bez 
nia. 


i utorka jak najwidoczniej ekspery- 


żenie ski 
ych bowiąza- 
pólności 
Rządzącej Li 
wanowski 
łoruskiego T. 
budzenie 
| 
| 


ROBOTNIK” środa, 19 września 1923 r. 


tratniejszego fachu rzeźniczego. 
(Dok. nast.). Władysław U ziembło. 


Co chcą wywieźć 
z Polski? 


Pisaliśmy niedawno, iż ze strony organi- 
zacji obszarniczych i chłopsko - piastowskich 
wywierany jest na Rząd nacisk w kierunku 
zezwolenia na wywóz zboża zagranicę, a akcję 
tę popiera usilnie Min. rolnictwa. 

Obszarnicy dla poparcia swych zabiegów 
opracowali statystykę plonów, podobną do 
tej, którą w r. b. przedstawili cukrownicy, 
aby wymódz na rządzie wyga cukru za gra- 
że z Polski należy 


nicę, 

Statystyka ta twierdzi, 
wywieźć , 
400.000 wagonów zboża. 

„ Obszarnicy z tego źródła otrzymaliby ni 

mniej, ni więcej, tylko l 
24.000 miljardów marek, 
licząc po 2 dolary za metr. i 

Wslad za obszarnikąmi idą cukrownicy, 
którzy obliczając, iż tegoroczna kampanja da 
420.000 ton cukru, chcą na wewnętrzną kon- 
sumcję zatrzymać 180.000 ton, resztę zaś, t. j. 
240.000 ton cukru 
wywieźć zagranicę i otrzymać z tego źródła 
6 miljonów funtów sterlingów, czyli około 
7.333 miljardów marek. 

Obszarnicy i cukrownicy zatem z wywo- 
zu zboża i cukru otrzymaliby z górą 30.000 
miljardów marek polskich, t. j. 3 razy tyle, ile 
wynosi obecna emisja. 

Agitując w kierunku otrzymania zezwole- 
nia na wywóz zboża i cukru obszarnicy i ich 
bankierzy z dyrektorem Banku Ziemiańskiego 
r. Korwin-Szymanowskim, przedstawiają to 
jako świetny interes dla skarbu, który — jak 
twierdzą — otrzymałby z eksportu całorocz- 
ne zapotrzebowanie obcych walut, nie wspo- 
minają jednak, że na to, aby skarb państwa 
wykupił od obszarników i cukrowników obce 
waluty, trzeba o 30.000 miljardów nadruko- 
wać więcej marek polskich i tę walutę jeszcze 
bardziej zdeprecjonować. Nie mówią również 
io tem, że wywóz już nietylko 400.000 wago- 
nów zboża, ale tylko połowy tej ilości i już 
nie 240.000 ton cukru, ale tylko 180.000 ton, 
na co podobno Rząd się zgadza, musi wywo- 
łać podrożenie tych produktów i zaciążyć na 
kieszeniach ogółu spożywców, co wzbogaco- 
nych na eksporcie obszarników i cukrowni- 
ków jeszcze bardziej utuczy. Spożywcy stra- 
cą podwójnie skutkiem spadku marki i skut- 
kiem braku produktów na rynku krajowym. 

Że jednak ogół ta klęska czeka, objawy 
tego mamy już obecnie, 

Obszarnicy, ufni w poparcie, jakie posia- 
dają w Rządzie, już obecnie ukrywają zboże, 
śrubużąc jego ceny. 

Giełda zbożowa poznańska w ostatnich 
dniach oficjalnie stwierdza, że ceny zboża idą 
w górę z powodu... braku dowozu. Przez u- 
służnych pismaków w prasie chjeńskiej, przez 
usta różnych delegacji do rządu, przez wy- 
wiady z ministrem  Gościckim i dyrektorem 
banku ziemian Eustachym Szymanowskim, 
dowodzi się, że obszarnictwo jest w nędzy z 
powodu braku gotowizny, a obszarnicy jedno- 


mentuje, szuka, stąd ta kokieterja prosto- 
iwa, znużona inowaniem literackiem, 
Ale źródłem prostoty jest nie ucieczka od 
kultury — objaw właśnie przerafinowania 
— lecz pochwycenie w zjawi życia 
linji potężnych, „ wieczystych 
i oddanie ich w formie jak najbardziej in- 
tensywnej w codzienności. Taką jest pro- 
stota np. Knuta Hamsuna w „Błogosła- 
wieństwie Ziemi“, Ale prostota jego wy- 
rasta z namiętnego uwielbienia wszelkich 
zjawisk życia. Do prostoty trzeba dojrzeć. 
Niepodobna jej zrobić. 
Przecław Smolik. Pod Ałtajem. Szki- 
ce z Azji. Kraków 1923. 
Autor paru książek, które są rezulta- 
tem jego przymusowych wędrówek pod- 
czas wojny i rewolucji po Syberji i Azji, 
w najnowszych swoich  szkicach dorzuca 
kilka interesujących wspomnień z pobytu 
Cyt = Ałtajem. A boy histor mię me 
ałej kooperatywy, urządzonej nad jezio- 
rem przez grupę uciekających przed roko- 
szami bolszewickiemi oficerów, urzędni- 
ków i sklepikarzy, Typ starego chłopa, sy- 
biraka, czującego, że rozwój życia: twór- 
czego i pracowitego (autor la róż- 
nicę między chłopem rosyjskim, gnuśnym, 
brudnym i nikczemnym a szlachetniejszym, 
pionierskim typem Sybiraków) został pod- 
cięty przez rewolucję, i zapijającego się 
„samogonką'”. Najciekawsze są wspomnie- 
nia dotyczące sekt ,, ' 1 praskol- 
ników“, opis ich życia oraz ch k sty- 
ka obyczajów. Szkice, pisane językiem 
poon AY stanowią jeszcze jeden przy- 
czynek do licznej już dość literatury pa- 
miętnikowej polskiej z dziejów wielkiej 


wojny. 
Jack London. Martin Eden. Powieść 
w 2 tomach. Przekład z r zaa Sta- 
nisławy Kuszelewskiej. Tow. Wyd, „Ignis”. 
Dla gorliwych i licznych czytelników 


e 


cześnie kpią sobie z tych doniesień i obcho- 
dzą się jakoś bez pieniędzy, skoro nie opróż- 
niają spichrzy, jako to czynili dawniej, ilekroć 
byli w potrzebie. 

Zamiast sprzedaży zboża obszarnicy wolą 
ubiegać się o kredyty rządowe i zaliczki na 
przyszłe dostawy i oczekiwać zezwolenia na 

| wywóz zboża, byleby kosztem skarbu Pań- 
stwa i ogółu ludności zgarnąć tysiące miljar- 
dów! kp. 


Za rządów 
Orożyzny i paskarstwa 


ZAPOWIEDŹ. GŁODU CUKROWEGO. 


Na innem miejscu donosimy, iż organiza- 
cje cukrownicze, agilując za wywozem cukru 
zagranicę, przedstawiły rządowi nową staty- 
stykę, która wykazuje, iż kampanja tegorocz- 
na przynieść ma 420.000 ton cukru i że wo- 
bec tego 240.000 ton może być wywiezione 
zagranicę. , 

Na wewnętrzną zatem konsumcję pozo- 
staje 180.000 ton, co przy 25 miłjonach lud- 
ności stanowi na”głowę rocznie 7 klg., t. j. o- 
koło pótora funta na miesiąc. 

Konsumcja wewnętrzna zatem obliczana 
jest niżej norm przedwojennych i nie bierze 
zupełnie pod uwagę faktu, że obecnie ludność 
wiejska używa dużo więcej cukru, niż przed 
wojną; jednocześnie wzmogła się produkcja 
przetworów cukrowych. Jeśli się przytem 
zważy, że cukrownicy fałszywą statystyką 
w błąd wprowadzili rząd w r. ub. i że tego- 
roczna statystyka też nie budzi wielkiego zau- 
fania — ogół ludności czeka w r. b. jeszcze 
większy głód cukrowy, jeśli rząd, ulegając 
pre cukrowników, zezwoli im na wywóz cu- 

ru. 
PO DUŻEJ KONFERENCJI—MAŁO WĘGLA 

18 września odbyła się w nadzwyczajnym 
komisarjacie zwalczania drożyzny pod prze- 
wodnictwem p. komisarza dr. Bajdy konfe- 
rencja w sprawie zaopatrywania urzędników 
państwowych w węgiel na zimę. Na konferen- 
cję przybyli przedstawiciele zespołów spół- 
dzielni urzędników państwowych: warszaw- 
skiego, raene g krakowskiego i lwow- 
skiego oraz delegaci min. skarbu. Na konfe- 
rencji ustalono, iż ilość węgla przeznaczona 
dla urzędników, jest niewystarczająca i po- 
zwoli tylko częściowo zaspokoić potrzeby za- 
interesowanych, tembardziej, iż zespoły pod- 
jęły się uskuteczniać odpowiednie czynności 


m ZO ZZ R O Z ZREE 
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A RZĄD PODNIECA DROŻYZNĘ PODWYŻ- 
KA TARYF. 


Minister przemysłu i handlu, jak się do- 
wiadujemy, zgodził się na wniosek ministra 
kolei żelaznych podwyższenia taryf kolejo* 
wych od 1 października. Podwyżka w wyso” 
kości 100 proc. obejmie taryfy osobowe i to* 
warowe i zastosowana będzie w sposób ry- 
czałtowy bez indywidualnego rozgraniczenia 
taryf towarowych poszczególnych artykułów: 
(Varsovia). 

Czyli podwyżka jaknajbezmyślniejsza i 
najszkodliwsza! 


WOJSKO MA KUPOWAĆ ZBOŻE BEZ... 
PRZETARGÓW. 


Na skutek zabiegów  Kooperacji Rolnej: 
Ministerium wojny wydało polecenie odnoś* 
nym dowództwom, aby niezwłocznie przysta* 
piły na miejscu do zakupu zboża dla potrzeb 
wojska bez przetargów u producentów rol- 
ników przez ich zrzeszenia i syndykaty role 
nicze. Oczywiście wobec braku konkurencji 
ceny zboża będą coraz wyższe!.. 


KALKULACJE RZEŹNIKÓW. 


Dn. 18 b. m. w Kom. Rządu odbyło się 
ostatnie posiedzenie kalkulacyjne  cenp4ków 
na mięso, na którem ustalono stosunek pros 
centowy ceny mięsa w detalu do ceny mięs*% 
żywej wagi. Jąk się okazało, kalkulacja cen- 
nikowa mięsna przeprowadzona przez Kom. 
Rządń jest o kilka tysięcy marek niższa ne 
kilogramie, niż obliczali rzeźnicy. Np. 
cenie wieprzowiny płaconej 30.000 mk. za funt 
żywej wagi, słonina według cennika urzędo* 
wego kalkuluje się 45.000 mk. za funt w de- 
talu, rzeźnicy zaś żądają 48.000 mk. Kom: 
Rządu pomimo protestów rzeźników prze” 
ciwko kalkulacji urzędowej ma nie zmieni 
swojego stanowiska. 

Czy rzeźnicy ustąpią — okaże się za dni 
kilka! 


W sprawie bagna dewizowogo. 


Otrzymujemy list następujący: 
Szanowny Panie Redaktorze, 

W poczytnem piśmie Szanownego Paf$ 
ukazała p w dniu 18 września r. b. wzmia”* 
ka w sprawie p. Witolda Zawadzkiego zawie” 
rająca szereg nieścisłych informacji, rzucają” 
cych cień na dotychczasową działalność obec“ 
nego zarządu Banku Centralnego. , 

Gwoli ścisłości pozwalamy sobie wyj?” g 


tylko w większych ośrodkach miejskich. W m. | śnić, co następuje: 


wrześniu urzędnicy państwowi otrzymają za 
pośrednictwem nadzwyczajnego 


(BIP.). 
CZY POGODA, CZY SŁOTA — A NABIAŁ 
PO CENIE ZŁOTA. 


Drożyznę nabiału tłomaczono w lecie cią- 
głemi deszczami i utrudnionym dowozem. O- 
becnie pogoda się ustaliła, a ceny rosną po 
dawnemu: Ą 

Cena masła śmietankowego dochodzi do 
160.000 mk. za kg. W hurcie jaja sprzedawa- 

| ne są od 3.200.000 mk. do 3.400.000 za skrzy- 
nię, zawierającą 1.440 szt, W detalu cena jaj 
waha się od 2.500 mk. do 2.700 mk. za jaja 
skrzynkowe i do 3.000 mk. za jaja wiejskie. 
| (BIP) 


piewcy amerykańskiej energji życia, trochę 
„nadczłowieka'”, nieco socjalisty, i 


ta o charakterze autobiograficznym będzię | nia. Skoro autor nie traktuje swego 
z pewnością lekturą interesującą. Jest to | tera jako chorego, samobójstwo nie tome 
historja bohaterskich zmagań się młodego | czy się dostatecznie. e 


człowieka, który porzuciwszy zawód mary- 
narza, rzuca się, pod 


wpływem miłości do 

panny ze sfer jnych, w niebez- 
pieczne odmęty życia intelektualnego i 
twórczości literackiej, Pragnie wznieść się 
p ziomu „sfer kulturalnych“ i poślubić 

uth, l 

Z wściekłą energją, wśród najostatecz- 
niejszej nędzy i prywacji wy- 
kształcenie, tworzy poezje i powieści, swą 
żywiołową siłą pozyskuje nawet serce pię- 
j, anemicznej, wykształconej swej nau- 
czycielki. Niemniej panna Ruth ieczni 
domaga się — pieniędzy, któreby umożli- 
wiły wo. Martin Eden w żaden 


sposób jednak nie daje się odwieść od am- | tycy 


bicji literackich, chociaż przynoszą mu one 
głodowe zarobki, Już teraz nie imponują 


mu ' „stery kulturalne", poznał ich bezden- | Wogóle życie, imponującej naszym 


ną pustkę umysłową i etyczną, przerósł 
nawet swą nauczycielkę i już narzeczoną 
Ruth. Ale twórczość nie przynosi docho- 
dów. Panna wyzyskując pierwszą lepszą 
okazję, zrywa z genjalnym A> 
„Ster 
nych" marynarzem. Wkrótce potem nad- 


komisarza | wstał jednocześnie z ustąpieniem p. 
zwalczania drożyzny 400 wagonów węgla. | Zawadzkiego ze stanowiska prezesa zarzą 


eokrzesa- | profesora, j cygana-poetę i 
kultural- popr óżnił London z pis. 


pracował | się pijaństwu i ulubionemu wybijaniu 
a» w re- ów Gyi boksowaniu. Ciepło narysow 


Centraln 
1) Nowy Zarząd Banku Cen e 


Banku, które nastąpiło w czerwcu r. b. W Bp 
cu r. b. p. Zawadzki ustąpił i ze stano 
członka Zarządu, wskutek czego ustał już Z0% 
pełnie wszelki stosunek jego z tą instytu ` 
Z tego względu zasadniczo nieścisłem jest pić 
równo twierdzenie, iż był on ostatnio bądź dy” 
rektorem banku, bądź członkiem Rady Jad i 
zorczej, jak też wogóle ścisłe łączenie jeg? 
spraw osobistych z działalnością obecnego 
„rządu Banku Centralnego. r 
2) W chwili powstania obecnego zarząd 
Banku Centralnego, nie należał Bank ów 
Związku Banków, tak, że twierdzenie, iż „pod 
nowym zarządem tak operował, iż Związe” 


Jest to najsmutniejsza powieść Lor 
dona, Koniec Martina Edena nie zadawal ava 


przeci TU 
dzi wiernych i głębokiego serca, kochaj% 
cych go bez sławy i bez pieniędzy. A po 
albo pogardził swą twórczością, k yć 
płytkość zrozumiał, albo też powinien 
ujęty jako człowiek sterany i rozbity skut 


daktorzy, dziennikarze, reporterzy, Ho 
amerykańskiego dziennikarstwa. *; 
norarjum trzeba czasem wydzierać — f 
ścią. Płytkość i głupota ich mons kogo” 
kloak 
kiera di) 
zwierzęta 
Zaledwie j 


Ameryki, ione jest j 
którą ` ją i którą 


e ean i bankierzy, i 
ie, brutalne i głupie. 
głupców, filistrów i łotrów „sfery 


Ów 
Smok krwi 


żerczego kapitalizmu wysysa soki £ 
przepracowanych, głodnych, oddającyć, 


a 
robotnica fabryczna. 
ryki z punktu widzenia tego ameryka 


go pisarza zaiste mało ponętny, ane Ą 
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Banków wyłączył go ze swego grona” jest po- 
zbawione wszelkich podstaw realnych. 

3) Z osób wymienionych we wzmiance 
senator Gaszyński nigdy żadnego stanowiska 
w Banku Centralnym nie zajmował i nie zaj- 
muje, zaś p. Makowiecki ze swego stanowi- 
sea w Radzie Banku zrezygnował w czerwcu 
z. 

f Bank Centralny w Warszawie. 

Prezes Zarządu: Jerzy Gaszyński, 

Członek Zarządu: Stefan Sroczyński. 
* 


ak 

i Zamieszczając pismo powyższe, stwier- 
dzamy, iż istotnie co do sen, Gaszyńskiego za- 
szła w notatce naszej pomyłka. Co się zaś ty- 
czy aresztowanego dyrektora. Witolda Za- 
wadzkiego — to zaznaczyć winniśmy, iż fakt 
pozostawania jego we władzach banku aż do 
ostatniej chwili ustalony został w komunika- 
cie ogłoszonym w „Kurjerze Polskim” w dniu 
li b. m., a więc na krótko przed jego aresz- 
towaniem. Ten sam komunikat wymienia jako 
członka rady p. Makowieckiego. Fakt wykre- 
ślenia Banku Centralnego ze Związku Ban- 
ków ustala sprawozdanie tego ostatniego za 
r. 1922, a o łączności ścisłej aresztowanego 
z Bankiem mówi niczaprzeczony fakt, że Za- 
wadzki posiada zarówno większość akcji Ban- 
„ku, jak i Polskiej Centrali Handlowej, ściśle 
z Bankiem tym związanej. Redakcja. 


„Bratnie dusze“. 


w jednym z banków (Powsz. Bank Depozy- 
tewy) prezesem Rady jest wojujący sjonista Da- 
widsohn, a członkiem Rady wojujący endek poseł 
Fijałkowski. Hajntowcy i dwugroszowcy wspól- 
Nie więc pracują przy jednym warsztacie kapita- 
łu, sowidie się procentującego. 

“Dia endeków  aniisemityzm jest surdutem, 
który wdziewają na siebie, gdy idą między tłum, 
Poza nim zaś bratają się z jarmułką, aby wspól- 
nie tuczyć cię krwią proletarjatu. To jest polity. 
ka — narodowa”, l 


Harmonja organów chjeńskich 
vNaszego Przeglądu” lekko się zamąciła, Dwugro- 
Szówki dwuch wyznań od kilku dni połemizują z 
sobą w sprawie „samodzielnej narodowej polity- 
ki żydowskiej”, zapowiedzianej przez p. Griinbau- 
ma przeciwko prawicy i przeciwko lewicy. Po- 
liewaąż Dwugroszówka zarzuciła klubowi żydow- 

_škiemu, że pocichu popierał gabinet Sikorskiego, 
"Nasz Przegląd" z oburzeniem odpiera to osz- 

Szerstwo. „Koło żydowskie — pisze — wpłynęło 

"W tym wypadku na postępowanie innych móiej- 
Bosci narodowych (w stosunku do gabinetu) i w 

Łnacznej mierze przyczyniło się do zadania po- 

gabinetowi ostatniego i decydujące- 

£o ciosu”, „Nasz Przegląd" chwali się tedy, że 

"samodzielna narodowa molityka żydowska” uto. 

towała drogę Rządowi Chjeny... 

- l przyznać trzeba, że Chjena umie ocenić tę 
zasluge p. Grünbauma. Polemika organów chjeń- 

skich obu wyznań mie naruszyła serdeczności sto- 

sunków, W rozmowie ze  współpracownikiem 

Żargonowego „Hajnta' p. Głąbiński serdecznie 

tłumaczył mu, że właśnie w interesie żydów leży 


i sjońskiego 


Zaprowadzenie ustawowe „numerus clausus”, pó- 
Riewąż dziś uniwersytety, jeżeli chcą mogą wogó- 
le Żydów nie przyjmować.. Pomijamy całą prze- 

ość tego rozumowania, podkreślamy tu tyl- 


ko zabawny fakt, że p. Głąbiński pragnąłby mieć 


żydów w większości rządowej — nawet w spra- 
numerus clausus... 
terstwo broni... 


Tak daleko posuwa bra- 


Cjonalne bzdury, jakie bę u nas pisze i 
»Wypowiada na temat Nowego Świata, 

„ „Jens Peter Jacoksen. Mogens. „Książ- 
Ki Ięnisa". Tom IX. Tłomaczyli "Stefan 

Fea Alfred Tom, 

„ Przecudna nowela duńskiego poety, 
pt tyle jako temat '(miłość), ile jako ar- 
styczne ujęcie najsubtelniejszych drgnień 
kaaźliwości artystycznej w stosunku do 
; lety, a zwłaszcza przyrody. Odrębność 
lej polega na wycyzelowaniu najdelikat- 
"wg szych odczuć i wrażeń człowieka o 

Jnej wyobraźni i wyrafinowanej kon- 
aukcji duchowej. Piękno jej tkwi w od- 

erciedleniu i oddaniu w słowie niepo- 
hwytnych odcieni pejzażu, uczucia, ru- 
aów duszy na pół świadomych. Subtel- 

ŚĆ tego cacka lirycznego jest czarująca. 
ną „Taki utwór przełożyć, tr ować 
Sq jej, język, zasuggerować czytelnikowi 
ha, Sdyności przeżyć, oczarować go, otruć 


szem piękna, oddać OCE 
zadzwyczajność obrazów w przekładzie, 
bno wać tchnienie poezji, płynącej z dro- 
ba, ledwie dostrzegalnych muśnięć — 
Bo.  yCięstwo rzadkie a wyjątkowe wśród 


tości, niesumierności i niedbalstwa 

By zymiej „większości naszych tłumaczy. 
Doggy TOZ i Tom tym przekładem klejnotu 
Szyj;”! mało u nas znanego, znowu zwięk- 
tych (wydali bowiem już kilka znakomi- 
Przekładów, utworów szwajcarskiego 
RW Gotryda Kellera) ` ms? : dorobek 
Br. turaln: , niezbyt obfitujący w doskonałe 
tiepe. Artyzm tego przekładu jest 
Pracy any, zdumiewający nakładem 
tystami jej sumiennością. Tłumacze są ar- 
„wysokiej miary i Sis 24 gg 


języka, ' 


m 


Księża a banki. 


| Przeglądając listę wyższych funkcjonarjuszów 
wielu banków, spotykamy wśród nich nazwiska 
księży, jako członków rad zarządzających, nie 


mających przecież nic wspólnego z kapłaństwem. | uroczystości niezwykłej instytucji, pierwszej tego | mo przeszkód J 


Z pobytu w Warszawie kanclerza Scipla 


Konferencja prasowa. 


Prym trzyma ks, Adamski, jako prezes Ban- 
ku Związku Spółek. Zarobkowych w Poznaniu, 
który to bank kiedyś popierał te spółki celem 
ułatwienia uczestnikom nabywania ziemi, Po woj- 
nie zadanie to stało się zbędne; Spółki nietylko 
nie potrzebowały kapitałów, ale miały ich za du- 
żo Bank Związku umieszcza te. fundusze w 
grynderkach, przynoszących olbrzymie zyski na- 
tury spekulacyjnej. Ks. Adamski silnie popiera te 
operacje — sukienką duchowną i... mandatem 
senatorskim. Patrz: monopol tabaczny, którego 
ksiądz był najzawziętszym przeciwnikiem, jako 
główny akicjonarjusz prywatnych fabryk tytoniu. 

Ks. Około-Kułak jest członkiem Rady Banku 
Kredytowego p. Bobińskiego, którego zatargi z 
urzędnikami są znane. Widocznie p. Bobiński po- 
trzebuje dla swych kombinacji pomocy duchow- 
nej. = 

Ks. prałat J. Kłos jest członkiem Rady Ban- 
ku Francusko-Belgijsko-Polskiego w Łodzi, ma- 
jącego za zadanie finansować przywóz surowców 
z zagranicy. Jaką tu rolę odgrywać ma przedsta- 
wiciel kleru — trudno odgadnąć, 

Na tych trzech przykładach udział księży w 
bankach oczywiście się mie kończy, znajdą się 
zapewne imne jeszcze banki, korzystające z pra- 
cy „sług bożych” dla celów pieniężnych. 

Nic podobnego na zachodzie nie jest prak. 


bie przypominamy wydana została przed laty en- 
cyklika papieska, zabraniającą księżom uczestni- 
ctwa w przedsiębiorstwach mających na celu za- 
rcbek, gdyż byłoby to w sprzeczności z powo- 
łaniem i obowiązkami stanu duchownego. 
Widocznie zakaz ten nie obowiązuje księży 
w Polsce, na co zwrócić należy uwagę zwierzch- 
ności kościelnej celem zareagowania jak należy. 
i S. B. 


- Wielki wóz. 


Na krepowej płachcie rozpięty, 

Wozie, ze mną po niebnej mknij szosie, 
będziem mijać słupów z gwiazd rzędy, 
będziem pędzić 'po wielkim Kosmosie. 


Wytoczymy na Mleczną się Drogę, © 
będę ganiał ze wszystkich cię sił, 
musisz zawieźć mnie prosto do Boga, 
będzie kurzył kosmiczny się pył. 


Będziem mijać topole-komety, 

co warkoczą się szybciej od aut, 
zewsząd lśnią się od gwiazd epolety, 
jakby w niebie wojskowy był raut. 


Będziem gnali przez dnie i przez noce, 
jarkie słońca przed nami, za nami, 
Wielki Wóz, jak furmanka, turkoce 
i-pracuje siedmioma kołami. 


Wciąż wścieklejszy zawrotny bieg skory — 

pękające bolidów granaty, 

spadające, jak deszcz, meteory, — 

my -jedziemy, jedziemy w zaświaty... 
Kazimierz Andrzej Jaworski. 


Uroczystość Górki W Buski. 


Dn, 9 b. m, odbyło się poświęcenie Kolonii 
Dziecięcej w Busku, t, zw. Górki. Uroczystość mia- 
ła przebieg piękny i wzruszający, 

Już w przeddzień zjechało się mnóstwo gości, 

przyjaciół i udziałowców, a mianowicie: p. mini- 
sier zdrowia Bujalski, radca ministerjum Krakow- 
skr prof, un. Michałowicz, prof dr. Szenajch, po- 
seł tow. Arciszewski, ks Blizińsk: z L.skowa; de< 
legaci Sejmiku  Będzińskiego, 
Iiżeckiego, Czeladzi, Pinczowsk.ego. „Włoszczow- 
skiego; przedstawiciele Kasy Chorych w Sosnow- 
cu. przewodniczący Związzu lekarzy w Zagłębiu 
Dąbrowskiem, delegat robotników ze Starachowic, 
delegat m, Łodzi, delegat Spoiki Brack.ej z Gór- 
ueóo Śląska, dr. Gromski dyrektor P, A K, P. D, 
deicgat Związku Koła Polek z Buska; posłcwie: 
Brzostowski, Erdman, Manterys,. Prasę, reprezen- 
tował St. Dzikowski, korespondent „Kurjera Czer- 
w: 

Z Buska i okolic stawiła się licznie ludność 
m.ejscowa, zwłaszcza włościanie, coraz lepiej 
zumiejący znaczenie i”doniosłość dzieła, poświęco- 
nego przez jego twórcę chorej dziatwie klas pra- 
cujących. Ogółem liczono około 500 osób. 

Uroczystość rozpoczął przemówieniem na cześć 
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Popowskiej (fortepjan), pani dyr, Byszewskiej 
(śpiew), oraz chóru dzieci Kolonj., które jeszcze 
pod kierownictwem p, Obrębskiej (artystki-malarki 
i pielęgniarki) odegrały „Krasnoludków“, 

Goście, delegaci, uczestnicy rozjeżdżali się z 
uczuciem, że dane im było wziąć udział w pięknej 


3 Wczoraj po południu bawiący w Warsza- 
wie kanclerz austrjacki ks. Seipel i min. spraw 
zagr, Griinberger przyjęli w lokalu poselstwa 
austrjackiego przedstawicieli prasy, wobec 
których p. Seipel oświadczył: 

i Różne' były moje. podróże zagraniczne, 
Pierwsze odbyłem dla ratowania kraju i dla 
uzyskania pomocy, inne dla złagodzenia kon- 
fliktów. Między Polską a Austrją niema żad- 
nych sporów, żadnych konfliktów. Nie mamy 
wspólnej granicy, ale kraje nasze zależne są 
od siebie dzięki stałej wymianie produkcji i 
stosunkom handłowym. Myśmy jeszcze przęd 
wojną korzystali z galicyjskiego mięsa, ropy, 
węgla, udzielając wzamian swe kapitały. O- 
becnię szukamy również w Polsce źródeł dla 
otrzymywania środków żywności. Przyjecha- 
liśmy odnowić dawne stosunki i nawiązać 
nowe, 

Zależy nam głównie — mówił ks. Seipel 
— pa utrwaleniu pokoju. Jest to warunek, 
zapewniający istnienie Austrji, która tylko 


fykowane ani nie byłoby tam możliwe, O ile so- | wtedy może się rozwijać, kiedy nie jest odo- 


sobniona. Dążymy więc do znalezienia kon- 
taktu z innemi państwami. Dla unikania kon- 
fliktów zawarliśmy już umowy o sądach polu- 
bownych z Czechami i Węgrami. W wyniku 
obecnych narad w Warszawie Rząd polski 
zgodził się również na ukłąd o sądzie polubo- 
wnym, któryby rozstrzygał wszystkie sprawy 
sporne. ę 
Wyjaśnienia kanclerza Seipla uzupełnił 
minister spraw zagranicznych dr. Griinberger. 
Polityka — mówił on — jest nieodłączna 
od spraw gospodarczych i z tego punktu wi- 
dzenia należy zapatrywać się na nasze zada- 
nia. Po pakcie genewskim i po gozpoczęciu 
akcji sanacyjnej postanowiliśmy umocnić na- 
sze gospodarcze stosunki z innemi krajami, 
ażymy do rozwinięcia sieci naszych umów 
handlowych. Jeżeli chodzi o Austrję i o Pol- 
skę, stosunki gospodarcze po wojnie są zgoła 


_ Listy z Paryża. 


(Korespondencja własna). 
r Prasa francuska wobec okupacji Korfu, 


Sprawy Ruhry i Korfu mają wiele wspól- 
nego. Jest to kwestja najbardziej aktualna, 
czy awanturnicy a la Mussolini teraz i w przy- 
szłości wezmą górę nad Ligą Narodów. 

Tak zwana „wielka prasa" z poważnym 
„Temps'em” na czele od pierwszej chwili oku- 
pacji Korfu przez wojska Mussoliniego, uspra- 
wiedliwiała ten akt faszystowskiego gwałtu 
licząc się z tem, by w sprawie Ruhry mieć za 
sobą ciągle chwiejne Włochy, a następnie aby 
mieć je przeciw Anglji, która coraz wyraźniej 
w swej politycznej większości, jest przeciw- 
ną dzisiejszej ókupacji niemieckich prowincji 


waus | przez Francję i Belgię. Pozatem gra tu także 


rolę zadowolenie z przykrości Anglji, protek- 
torki Grecji. Prawicowa zaś prasa jak „Ac- 
tion Francaise” to już niemal że się rozpływa 
z zachwytu nad czynem - dyktatora, dającym 
jej pretekst do ostatecznego wydrwiwania 
Ligi Narodów, która w każdym razie, jak do- 
tąd, była pewnego rodzaju hamulcem, wpra- 
wdzie niewielkim, ałe w każdym razie — ha- 
mulcem przeciw jawnym zbrodniom imper- 
jalistycznym. Tak zw. wielka prasa również 
mniej lub więcej, choć nie tak gwałtownie, 
jak pisma, wyraźnie faszyzm miłujące, podrwi- 
wała sobie z Ligi Narodów, dowodząc, jak 
„Matin”, że Liga uzależniona jest od Anglji 
Gorąco i namiętnie w tem lekceważeniu Ligi 
Narodów wtórowali im z niekłamaną uciechą 
komuniści. Postępowe zaś i niezależne dzien- 
niki, mimo całego krytycznego stosunku do 
Ligi Narodów i do rozgrywających się tam 
konszachtów i gry politycznej i często jaw- 
nych angielskich wpływów, — uważały jed- 
nak, że w obecnych politycznych warunkach, 
Liga Narodów daje jeszcze maximum $waran- 
cji jakiej takiej niezależności małych krajów, o- 
raz możliwości uspokojenia waśni międzyna- 
rodowych. I, jak się jedno z tych pism wy- 
raziło, przejście do porządku nad Ligą Naro- 
dów w sprawie Korfu było zabiciem „em- 
brjona pokojowego” oraz istotnej Ligi Naro- 


$, p. dra Brudzińskiego, którego imieniem ochrzco- | dów przyszłości, nie będącej już, jak dotych- 


no Górkę, twórca instytucji dr Szymon Starkie- 
wicz w sali drewnianej pięknie przystrojonej zie- 
lenią i kw.atami oraz portretami Piłsudskiego i 
Brudzińskiego. Po akcie poświęcenia, dokonanym 
przez ks, Blizińskiego, działacz z Liskowa wygło- 
sił przemówienie, które zakończył wezwaniam do 


czas Ligą rządów. i 
Stanowisko zaś socjalistów francuskich 
da się streścić w tych słowach Paul Faure'a, 
sekretarza soc. francuskiej partji: „Do tej 
chwili Liga Narodów nie świeciła wielkim bla- 
skiem. Przy problemie odszkodowań, jej 


obecnych przedstawicieli rządu oraz stowarzyszeń | wstrzemięźliwość była rozpaczliwa. Zdaje 
spcłecznych, by wszystko uczynili, co do nich ma- |sję, że wobec niebezpieczeństw okupacji Kor- 


leży, aby wielką instytucję tak dalece już rozwi- 
niętą siłami jednostek jaknajprędzej doprowadz.ć 
do mety, 


fu zechce zamanifestować swoją egzystencję 
i swój autorytet. Wszystkie nasze życzenia 
jej towarzyszą. Ujrzymy ją przy pracy. Ale 


Podczas obiadu wygłoszono szereg przemó- | już widoczna jest gra sojuszów, walka inte- 


wień i gratulacji, oraz odczytano kilkanaście de- 
pesz z powinszowaniami. Po południu odbył sẹ 
koncert z udziałem p Ryba (wiolonczela), 


resów i rywalizacja dyplomatów. Jeżeli An- 
ślja rządowa stoi za Grecją, jeżeli Francja p. 


pani | Poincare'go jest pełna czułości dla p. Musso- 


3 

= 

3 3 3 

rodzaju w Rzeczypospolitej Polskiej, Wszyscy s) 
byli zdumieni ogromem pracy, dokonanej przez | 


jednostkę skromną i bezinteresowną i wywieźli z 
Górki przeświadczenie, oparte na stwierdzeniu tak. 
tu, iż wola jednostki oddanej ide: może dokonać 
rzeczy olbrzymich, nawet wbrew warunkom i mie 


odmienne. Polska składa się z dzielnie, któ- 

re należały do różnych systemów gospodar- 
czych i jeszcze nie są ujednostajnione. Austrja 
zaś oderwana jest od tych krajów, z któremi 
przedtem utrzymywała niczem niekrępowane 
stosugki gospodarcze; obecnie napotyka wszę- 
dzie fa kordony graniczne. Musimy więc, my” 
i Polska, najpierws wewnątrz, u siebie uporząd- 
kować gospodarkę, ale już w przejściowym 0- 
kresie należy dążyć do zbliżenia się, 


Rokowania przeprowadzone w Warsza- 
wie przesiąknięte są duchem przyjaźni i obo- 
pólnego zrozumienia. O rokowaniach tych 
szczegółowo mówić nie będę, gdyż właśnie o- 
pracowuje się protokół narad, który podany — 
będzie oficjalnie do publicznej wiadomości. Z 
„naszej strony głównie podnoszone były spra 
wy aprowizacyjne, gdyż zdajemy sobie spra- 
wę z tego, że Polska może nas zaopatrywać — 
w wiele produktów pi2rwszej potrzeby, prze- 
dewszystkiem w węgiel. Pozatem każdy zkra- $ 
jów posiada specjalne gałęzie przemysłu, któ- 
rych produkcja nadaje się do wymiany. 


Rokowania, powtarzam, miały przeb 
zupełifie zadawalający. W ciągu dwuch dni 
rzecz prosta, nie można zawrzeć umowy han- 
dlowej, zrobiono jednak wszystko, aby nic nie 
stało na przeszkodzie do  jaknajrychłejszega 
zawarcia tej umowy. Warszawskie nara 
przyczyniły się znacznie do gospodarczego 
zbliżenia obu krajów — zakończył p. minister, 

Na zapytanić jednego z przedstawicieli 
prasy, w jakim kierunku prowadzone będą ro- _ 
kowania o nową umowę, odpowiedział p. 
Griinberger, że chodzi o zmianę obecnie o 
wiązującego traktatu, typowo powojenne: 
opartego na zasadzie kompensacji. Teraz, k 
dy stosunki maj ć trwalsze, należy”umc 
zmienić na normalną, opartą na zasadach 
ryftowych. To będzie głównem zadaniem ob 
rokujących stron. 


liniego, czyż można przypuszczać, że dzieje 
się to z bezinteresownego przekonania łub dą- 
żenia do sprawiedliwości?  Dotykamy tu. 
crganicznej, moralnej nieudolności s ; 
kapitalistycznego, który nie może zapewnić 
stałego porządku i solidnej podstawy pok: 

‘wej; Głosiła to nasza doktryna so tyc: 
nà, która do tej pory nie okazała się m Ina. 
To nam nie przeszkadża przekładać ony 
stół w Genewie armatnie 
Korfu, lub politykę Ruhry*. in 


Każdy tu rozumie, że Liga Narodów w 
chwili gra swą ostatnią stawkę. Od jej z 
wania zależeć będzie jej istnienie i o: 
nadzieja możliwego załatwienia sporów n 
dowych w 'obecnym burżuazyjnym kapi 
cznym ustroju. Jak powiedział lord Ro 
Cecil — gdy szanować się nie będzie t 
paktów Ligi Narodów, będą wstrząś 


ye 
AEC 


pism konserwatywnych jedyny poważny 
serwatywny dziennik „Debats”, który wysi 
pując przeciw faszystowskiemu na Korfu eks- 
perymentoawi Mussoliniego i,stając w obro 
powagi Ligi Narodów, odpowiada „Tem 
wi”, iż zdaje mu się iż śni gdy czyta pod: 
rzeczy w dzienniku francuskim, które przy 
pominają wynurzenia jakiejś gazety berliń- 
skiej z 1914 r. 3 
Jeżeli się przypuszcza, że w ten czy win- 
"ny sposób uda się Radzie Ambasadorów, we- 
spół z Ligą Narodów, okiełznać histrjona Mus- 
soliniego w awanturze grecko - włoskiej, to 
w żadnym razie nie ma się pewności czy | v 
zagranicznej polityce zakończy się tu z faszy- 
'stowskim imperjalizmem włoskim, który ju 
jak sto niektórzy publicyści przewidują, m 
czy to w sprawie Tunisu, czy też morza Ś 
ziemnego, zwrócić się i przeciw Francji. I 
Gustaw Rodriguez pisze w „Ere Nouvell 
„czy zamiast „Deutschland über alles” z 
r, mamy otrzymać spadek włoski „W 
ponad wszystko”!? Radzi dalej, aby v 
kie narody wchodzące w skład Ligi Narod 
zblokowały się przeciw szkodliwemu a 
turnikowi, który może rzucić Francję i ś iat 
cały w najokropniejszą wojnę. Rodriguez u- 
waża, że najbardziej zagrożonym narodem jest 
Francja: „Dziś Korfu i Chios, a jutro A 
Tunis i Marokko — i jeżeli pozwolimy pi 
szyć się kondotjerowi - megalomanowi 
możemy być pewni, że będziemy wciągr 
w krótkim czasie w jakiś konflikt, w L 
możemy utracić ie nasze pół 
afrykańskie kolonje“, (Trzeba dodać, że 
puszcenia były i przed p. Rodriguezem, m 
więcej w takiej formie, poruszane przez : 
e. 
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jeden z tych dzienników, który teraz jawnie 
imął po stronie Mussoliniego). 
A tymczasem z Belgradu też sypią się tu 
alarmujące wieści. Mówi się tam otwarcie o 
ożliwościach wojny z Włochami. Powód: 
ume i Korfu. Ta ostatnia wiadomość ostu- 
ıt nieco zawziętość „wielkiej prasy” prze- 
upokarzającej się przed Włochami Grecji, 
Francja, której tak zależało na scemento- 
u Małej Ententy, nie może znowu zostać 
ną w możliwym zatargu Serbji z Wło- 
ni. Mówią tu znowu, że w wojnie prze- 
Włochom uda się państwu, serbskiemu po- 
Słoweńców i Króatów z Serbami. Mo- 
'ten nowy konflikt ulegnie odroczeniu, 
|na widownię nie wyskoczy: jakaś sprawa 
jeru lub coś podobnego. I znowu, stoso- 
do okoliczności, stypendjowana - prasa 
ie urabiała opinję publiczną, a reakcyj- 
— podnmiecała imperjalistyczne PFR TE 
się dziwić należy, że socjaliści "Chcą 
pełne życie temu jeszcze pół-żywemu or- 
„mowi — jakim jest Liga Narodów. Od 
tnienia, od jej powagi zależy w tej chwili 
ój Europy. Bankructwo Ligi Narodów 
yłoby nową erę katastrof i byłoby o- 
znym wyrokiem sromotnej Śmierci dla 


Wpływowy „Journal” w dalszym ciągu 
oto sobie lekceważy Ligę Narodów: „S2- 
rządzące we Francji odrazu przewidziały 
pieczeństwo. Zrozumiały, co by się 
jutro w Ruhrze, gdyby się stworzył gro- 
precedens mieszania się Ligi Narodów do 
liktu włosko - greckiego. A tak wiel- 
1 jest niebezpieczeństwo z tej strony, że 
potrzebujemy się obawiać "żadnej chwiej- 
i". A więc niebezpieczeństwem — „Liga 
odów!? 
Sam Mussolini ma chwilowo szczęśliwy 
w całej prasie Bloku Narodowego. Mię- 
innymi, ciętą odprawę daje tej całej Mus- 
adzie demokrata Georges Ponsot, pod- 
ac, jakiem  niebezpieczeństwem jest 
olini, którego działalność oznacza nieuni- 
wojnę, bowiem dyktator ten tylko 
ałtownemi napadami módże się utrzymać 
' władzy. 

'Miljony istnień ludzkich mogą być uza- 
one od ambicji włoskiego dyktatora, znaj- 
cego poklask wśród burżuazji kapitalisty- 
która wprowadziła anarchję ekonomi- 
1 społeczną na całym świecie! 
Kataklizm w Japonji pogrążył cały świat, 
wwajacy jeszcze ludzkie cierpienia, w 
zie, a kapitaliści już tam żerują — grają 
giełdach na akcjach japońskich i podwyż- 
ają umierająeym z głodu cenę potrzebnego 
ryżu i t. p. Nie od tych szakali należy o- 
jwać obrony Ligi Narodów. Zadanie uczy- 
ia z niej istotnego „Trybunału Ludów; 
zywa na socjalizmie! 


P+ 


Paryż, 10 września 1923 A pojda | 
Komisia międzyninicterjalma 
© w Łodzi 


dni pracy. 

ubiegłą sobotę odbyły się pierwsze 
encje komisji  międzyministerjalnej 
odzi z przedstawicielami zwią za- 
lowych i przemysłowcami w sprawie 
ju w przemyśle i redukcji dni pracy. 
Na konferencji komisji międzymini- 
lnej z przedstawicięlami związków 
obecni byli z ramienia klasowych 
ów tow, tow: Danielewicz i Kału- 
z ramienia związku „Praca“ poseł 
iewicz, Kaźmierczak i Sobczak, z 
nieńia związku chadeckiego — poseł Ha- 


- Przedstawiciele robotników domagali 

pelnego uruchomienia fabryk na prze- 
"dni w tygodniu, wskazując, między 
iż redukcja jest często celowa, gdyż 
nowanie towarów lepiej się fabry- 
opłaca, niż produkcja nowych. Re- 
dotknęła obecnie 70% robotników 


Ri 
: Ą 


włóknistego. 
alej; przedstawiciele / robotników 
ctazywali na nieracjonalne Pona po- 
atku od robotników. W wielu wypadkac 


odatek ściągany jest nie od faktycznego 
obku, który przy redukcji wynosi tylko 
s normalnej płacy, lecz w stosunku do. 
o tygodnia płacy. Również skala 
owa nie jest ruchoma. Ę 3 
W. sprawie aprowizacji, mówcy - 
Badia dł kooperatyw. Tow. 
ński poruszył również sprawę Za0- 
ania robotników w materjały włó- 


Przedstawiciel Rządu, p. Konopczyń- 
oświadczył, iż Rząd na podstawie o- 
"ankiety ustali swą politykę w sto- 
u do przemysłu włókienniczego. 
Inż. Bajer zaznaczył, iż swego czasu 
mysł łódzki uruchomiony został dzię- 
mu, że rząd sprowadził 27 tysięcy bel 
ełny, a i z kredytów rządowych prze- 
orzystał i jedynie ze zatowego kre- 
orzystało tylko nie wielu. Pozatem 
ją żę TEA kredyt dyskon- 
Poda KSP r" 


onieważ nie byli zaproszeni przedsta- 
żle kooperatyw. postanowiono na przy- 
konierencję zaprosić ich i na konie- 
‘tej omówić sprawę zaprowiantowa- 
dzi. 

t s 


rawie zastoju w przemyśle i redukcji” 


p... epa) się pei z 
przemysłowcami, na której słowcy 
aneo swoje aiko U apaadi 


Rasowe zwiazki zawodowe w todi 
W wake 2 redukcją dni pracy 


Wobec tego, że redukcja dni pracy w fa- 
brykach włóknistych przybiera zatrważające 
rozmiary, w sobotę odbyła się w tej sprawie 
konferencja wszystkich klasowych zw. zaw. 
wchodzących w skład okręgowej komisji zw. 
zaw. 


Sprawa kryzysu w przemyśle i redukcji 
dni pracy referował tow. Kałużyński, przed- 
stawiając szczegółowo rozmiar klęski, jaka 
dotknęła pod tym względem przemysł włó- 
kienniczy i nawołując wszystkie związki, by 
na wezwanie poparli walkę z kryzysem mo- 
ralnie i materjalnie, gdyż przemyst włókienni- 
czy jest awangardą, wywalczającą systematy- 
cznie regulacje płac dla innych gałężi prze- 
mysłu. 

. Obecny katastrofalny kryzys przedsta- 
wia się-w ten sposób, iż z wyjątkiem 4 fabryk, 
prawie wszystkie inne fabryki włókiennicze 
w Rzeczypospolitej pracują obecnie 3—4 dni 
w tygodniu. 

Jedynie przemysł lniany w Żyrardowie i 
jutowy w Częstochowie pracują normalnie. 

Istniejący kryzys wywołany został przez 
przemysłowców, którzy w ten sposób chcą 
zmusić rząd do udzielenia im większych kre-' 
dytów, a przytem boją się, aby zarobki robot- 
ników, podwyższane co dwa tygodnie, nie by- 
ły zbyt wysokie. 

Wreszcie polityka przemysłowców pole- 
ga na wywołaniu sztucznego kryzysu. 

Rozpoczynając akcję w tej sprawie, za- 
rząd główny postanowił na wstępie zwrócić 
się do przemysłowców z memorjałem, żądają- 
cym uruchomienia fabryk na 6 dni w tygo- 
dniu i od odpowiedzi uwzględnić dalszą me- 
todę postępowania. 

` Po dyskusji przyjęto rezolucję, akceptu- 
jącą zamierzenia zarządu głównego w sprawie 
walki z kryzysem, to jest redukcją dni pracy 
w fabrykach, i przyrzekającą poparcie. Kon- 
ferencja poleca zarzadowi okręgowej komisji 
nawiązać w tej sprawie kontakt z zarządem 
śłównym związku włóknistego. 


Dalsza redukcja pracy w przemyśle włókien- 
niczym. „Głos Polski“ donosi: 

„Tkalnia i farbiarnia Artura Majstra w No. 
wem-Rokiciu pod Łodzią została zupełnie zam- 
knięta z powodi: kryzysu w przemyśle i trudno- 
ści nabywania walut obcych, 

W wykończalni i farbiarni firmy Grosbard, 

Hajman i S-ka w Konstantynowie zredukowano 

pracę do 8-ch dni w tygodniu". 

PETE gf a RAGE REEŚ z CEO WONEEEE CE WEGO REWA AMA 
> wazy ! 

Min. Oświaty nie zatwierdziło kandydatki na 

pauczycielkę jęz. francuskiego w Seminarjum im, 

Orzeszkowej, ponieważ osoba ta poprzednio u- 

czyła francuskiego u metodystów... 

Tak daleko posuwa się u nas klerykalizm i 

nietolerancja wyznaniował 


Kronik 
parlamentarna. 


O ZWOŁANIE SEJMU. 


W. dniu wczorajszym prezesi trzech 
klubów lewico , tow. Barlicki imieniem 
Z.P,P/Ś., pos. Thugutt imieniem „Wyzwo- 
lenia” oraz pos, Dąbski imieniem ,„Jedno- 
ści Ludowej" wystosowali następujący list 
do marszałka Sejmu: 

„Stosownię do uchwał naszych klu- 
ów mamy zaszczyt zwrócić się do p. mar- 
szałka z propozycją przyspieszenia zwoła- 
nia Sejmu, co uważamy za niezbędne w o- 
becnej ciężkiej sytuacji gospodarczej kra- 
ju a formalnie za nieuniknione ze względu 
na konieczność załatwienia sprawy bonów 
złotych”. 

List ten wysłany został do Krynicy do 
marszałka Rataja, a odpis jego do wiar, 
Seydy. ' ! 

* Niezależnie od tego dyrektor biura sej- 
mowego, p. Pomykalski, otrzymał od marsz. 
Rataja z Krynicy list, w którym p. Rataj 
zawiadamia: że chce zwołać konwent se- 
i że gotów byłby 


| aden 4 iea ate ata diaid ch) 


njorów na dz. 25 b, m, 
zwołać również posiedzenie Sejmu w tym 
czasie. Prosi jednocześnie o przesłanie mu 
wykazu niezałatwionych spraw. 


POSIEDZENIE SENATU. 


Porządek dzienny 30 posiedzenia Senatu w dn. 
25 b. m, o godz. 4 popoł. przewiduje: 

1. Wybór 4.ch członków do Trybunału Stanu. 
2. Sprawozdanie Komisji Gospodarstwa Spo- 
łecznego o projekcie ustawy w przedmiocie nie- 
których zmian w dekrecie z dn. 8 łutego 1919 r. 
o spólkach z ograniczoną odpowiedzialnością i de- 
krecie z dn, 7 lutego 1919 r. o rejestrze handlowym. 
3. Sprawozdanie Komisji Skarbowo - Budżeto- 
wej o uposażeniu funkcjonarjuszy państwowych i 
wojska. i 
4. Projekt ustawy o zaopatrzeniu emerytalnem 
funkcjonarjuszów państwowych i zawodowych woj- 
skowych, 


Kronika polityczna. 
WYBORY GMINNE W CZECHO- 
- SŁOWACJI. 
Wyniki wyborów na Śląsku Cieszyńskim. 
,  Wychodzące w Morawskiej Ostrawie 
pismo socjalistyczne podaje wyniki wybo- 
rów do zarządów gminnych na Śląsku Cie- 


szyńskim. W tych gminach, gdzie wysta- - 


wione były listy polskie, wyniki były na- 


 stępujące: 


KARWINA: Polacy (wspólna lista) 
4097 głosów, Ślązakowcy (renegaci polscy 
„Kożdoniowcy') — 98, soc.-dem. czescy 
— 812,  soc-nar, — 454, komimiści — 


1176, klerykali — 76, nar.-dem. — 344, 


Niemcy — 1121, 

POREMBA:: Polacy — 244 gł., 4 man- 
daty, soc.-dem, 772 — 15, kom. 453 — 9, 
kler. 133 —.2. : 

ORŁOWA: Polacy 735 gł., 6 mand., 
soc.-dem. 929 — 8, soc.-nar. 93 — 1, kom. 
1000 — 9, kler; 718 — 6, nar-dem. 446 — 
4, żydzi 159 — 2, 

DOLNA SUCHA: Polacy 373 gł, 9 
mand., soc.-dem. 254 — 7, kom. 203 — 6, 
nar.-dem. 147 — 4, obrana 141 — 4, 

ŁAZY: Polacy 918 „gł., 10 mand., soc.- 
dem. 541 — 5, komuniści 1080 — 11, po- 
łączone stron. czeskie 927 — 10. 

We FRYSZTACIE: Polacy zdobyli 
740 gł., 9 mand., komuniści 309 — 4, soc.- 
dem, 150 — 2, nar.-soc. 405 — 5, żydzi 
175 — 2, Niemcy na różne listy 857 — 11. 

POLSKA LUTYŃ: Polacy 406 gł. 
poł. PA czeskie 428, kom. 110. 

ESKI CIESZYN: Polacy (na dwie 
listy) 433 gł., 4 mónd., Ślązakowcy 604 —5, 
soc.-dem. 544 — 5, nar. soc. 184 — 2, poł. 
stron. czeskie 480 — 4, Niemcy 1533 — 14, 
sjoniści — 124 — 1. 

W. kilku miejscowościach wybory nie 
odbyły się, gdyż przedstawiono jedną tylko 
listę kompromisową, mianowicie: 

W CHOCIEBURZU — 11 Polaków, 
5 Czechów, 2 Niemców, 

W BUKOWCU — 17 Polaków, 


ech. ; 

W KOJKOWICACH — 10 Polaków, 
Czech. 

W*WIELOPOLU — 10 Polaków, ża- 


dnego Czecha — i t. d. 

Ogółem w 19 gminach, w których do- 
szło do, kompromisu, wybrano 65 Czechów, 
140 Polaków, oraz 5 Niemców. 

Póki nie mamy szczegółowych. danych, 
trudno orzec, jak. wypadły wybory dla 
Polaków. „Ale już z tych przybliżonych 
liczb widać, że np. w Karwinie, najwięk- 
szej gminie ña czeskim Śl. Cieszyńskim, 
żywioł polski jest przeważający, Polacy 
bowiem zdobyli więcej niż połowę wsżyst- 
kich głosów. 

ZMIANY W POSELSTWIE 
JAPOŃSKIEM, 


Na miejsce ustępującego japońskiego 
chargé d'affaires, p. Ida, mianowany został 


TELEGRAM Y. 


Przed spotkaniem Baldwina z Poincaró: 


Londyn, 17 września. (PAT). Premjer 
Baldwin z małżonką E agr ola jutro Aix 
les Bains, udając się do Paryża, gdzie za- 
bawią 2 lub 3 dni, W czasie swego pobytu 
w Paryżu Baldwin odwiedzi ambasadora 
angielskiego i niewątpliwie złoży wizytę 
premjerowi Poincaremu. Zaznaczyć nale- 
ży, że będzie to pierwsze spotkanie oby- 
dwóch premjerów, 

Paryż, 18 września. (PAT.). Jak się 
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1 | żyźnianych i innych nadzwyczajnych zapomóś, 


| 
| 


dowiaduje Havas, spotkanie Poincarć'go z | 


Baldwinem przekroczy granice wizyty wa 
łącznie kurtuazyjnej. Premjer francuski 


zamierza przedstawić Baldwinowi swe po- 


Reforma walutowa w Niemczech. 


Berlin, 18 września. (PAT.). Nowy 
projekt walutowy rządu, ogłoszony dzisiaj, 
przewiduje uniezależnienie Banku Rzcpzy 
od finansów państwa. Pieniędzy papicjo- 
wych bez pokrycia nadal wydawać się ție 
będzie, Będą istnieć trzy rodzaje pierłę- 
dzy: 1) waluta stała, oparta ņa majątku 
Niemiec, jako wałuta zasadnicza; 2) marka 
papierowa, jako pieniądz obiegowy, którą 
będzie można zmienić po pewnym kursie 
na walutę stałą; 3) marka złota, wypusz- 
czona-przez Bank 
samodzielny prywatny bank emisyjny. 


| Marka złota będzie wydawana tylko wza- 
|. Sytuacja w Hiszpanii. 


- ZAWIESZENIE KONSTYTUCJI. 

Madryt, 18 września. (PAT.). Ukazał się 
dekret, zawieszający gwarancje konstytucyjne 
w Hiszpanii. ; 


ARESZTOWANIE B. MINISTRÓW. 


Rzeszy: zamieniony na | 


Paryż, 18 września, (PAT.). Według pry- - 


watnych doniesień dzienników z Hiszpanjj, 
nie stwierdzonych jednak dotąd, ministrowie 
będący u steru rządu, w chwili zamachu mieli 


„zostać aresztowani. Według tych samych źró- | krajowa, składajaca się z 450,000 


yferencja w Urzędzie Emigracyjnym pod przewod- 


p. Noatake Sato, pierwszy radca poselstwa 
japońskiego w Paryżu, który brał udział z 
ramienia rządu japońskiego w wielu kon- 
ferencjach międzynarodowych. P. Sato o- 
trzymał nominację na posła i obejmuje 
stanowisko w połowie grudnia. 


Z MIN, SPRAW ZAGRANICZNYCH. 


P.A.T. komumikuje: Pogłoski, które się uka- | 
zały w niektórych pismach porannych warszaw- 
skich dn. 18 b. m., jakoby dyrektor gabinetu mi- | 
mistra spraw zagranicznych, szef protokułu dyplo- 
matycznego, p. Stefan Przeździecki, miał ustąpić 
4 zajmowanego dotąd stanowiska, są zgoła bez- 
podstawne. (O tem, że pogłoski nie są „bezpod- 
stawne' świadczy najlepiej, dż upatrzony już 
był kandydat na miejsce p. Przeździeckiego. Sze- 
fem protokułu miał zostać p. Okęcki, dotychcza- 
scwy poseł w Belgradzie. Przyp. ,Red.). 


ZMIANY W UMOWIE EMIGRACYJNEJ 
POLSKO - FRANCUSKIEJ. 


Dn. 20 b, m, o godz. 12-ej odbędzie się kon- 


nictwem wiceministra. pracy i op. społ, Simona, . 
z udziałem przedstawicieli M.S.Z.„ Min. Pracy i U- 
rzędu Emiśrącyjnego. Przedmiotem konferencji 
będą zmiany, jakie; zamierza przeprowadzić rząd 
polski w konwencji emigracyjnej polsko - fran- 
ctskiej, a mianowicie rozszerzenie - kkompełencji 
„attache” emigracyjnych, sprawy szkolnictwa, 
duszpasterstwa i t, d. (Varsovia), 


„OSZCZĘDNOŚCI W MINISTERJUM ZDROWIA. 
Likwidacja szpitali. 

„Ministerjum Zdrowia przeprowadziło nastę- 
,pujące „oszczędności! w dziale szpitalnictwa za- 
kaźnego: w czasie od 1 stycznia 1923 r. do 1 paź- 
dziernika 1923 r. zlikwidowano 50 szpitali, t. į 
40,65% o pojemności 5,800 łóżek, t. j. 55,62% 7 

Personel zmniejszono o 1741 ludzi, t. j. 55,21%- 

W pozostałych szpitalach efaty są zapełniane 
w zależności od frekwencji chorych. . ? 


PODATEK DOCHODOWY OD. URZĘDNIKÓW. 


Urzędnicy państwowi płacą podatek dochodo= 
wy nie tylko od pensji, ale także od dodatków dro- 


przez co podatek ten przy każdej wypłacie pobo- 
rów zwiększa się i dochodzi do wysokiej progre- 
sji, nie odpowiadającej materjalnemu stanowi t- 
rzędników, co wywołuje ze strony pracowników 
państwowych słuszne narzekania. Jak się do* © 
wiadujemy, Rada Ministrów opracowała wniosek 
mający na celu uregulowanie tej sprawy. Wnio* 
sck zostanie przedstawiony na najbliższe pozie” 

dzenie Rady Ministrów, j 


P E E 1 
'NOWI ZWOLENNICY „DWUGROSZÓWKI”. 
We wczorajszym numerze „Gazety Porannej” | 


w dziale ofiar pod rubryką Na skarb narodowy 
"figurują następujące nazwiska ofiarodawców: 


A, Genszura 40 tys, mk. Fisenbeng 50 tys. mk 
Mojżesz Bachner 100 tys. mk. Zelman Opatowski 
50 tys. mik. Sz. Rozenberg 26 tys, mk. Chaim Ze” 
zerman 30 tys. mk. ; i 

? 


glądy na najważniejsze zagadnienia polís 
tyki bieżącej, na kwestję odszkodowań ! 
długów międzysojuszniczych, ; 3 


W. NIEMIECKICH KOŁACH 
POLITYCZNYCH. 


Berlin, 18 września. (PAT.). Tutejsze 
koła polityczne są zdania, że niedzieln* 
mowy Poincarć'go ani nie posunęły na^ 
przód sprawy rokowań francusko - niemiec” 
kich, ani nie przerwały nawiązanych ju” 
nici. Politycy niemieccy uważają, iź nale 
ży zaczekać przedewszystkiem na wyniki 
konferencji Poincarć'go z Baldwinem. 


mian za weksle, pokryte przez złoto i w4“ 
luty obce. Trzy rodzaje pieniędzy pr 
nowane są w tym celu, aby poprzez wa! 
tę stałą, jako tako zwaloryzowaną, przejść j 
do waluty złotej. a 
PANIKA NA GIEŁDZIE BERLIŃSKIEJ" 
Berlin, 18 września. (PAT.). Od wcz0” 
raj giełdd berlińska stoi pod znakiem pat” 
ki. Dolar przekroczył kurs 220 miljona 
Według wiadomości z Nowego Jorku, 
dokonuje się tam podobno już żadnyć 
tranzakcji w markach niemieckich, awc? 
rajszy oficjalny kurs marki był tylko t% - 
retyczny. .: ? Kl 


deł miał nastąpić rozkaz koniiskaty majątk* 4 
b. ministra spraw zagranicznych Alby. w, 


NOWA KONSTYTUCJA. 


Paryż, 18 września. (PAT). W 
doniesienia z San Sebastian generał 
de Rivera oświadczył, że parlament, ] 
będzie zwołany, da Hiszpanji nowa "gy 
stytucję. Celem zabezpieczenia porządk, Y 
i wykonania rozporządzeń nowego obrad 
zmobilizowana zostanie specjalna ludzi 


| 


Nr. 255 
GEN. RIVERA O SYTUACJI. 
Paryż, 18 września. (PAT). „Petit 


Parisien” donosi z Madrytu: Generał Ri- 
vera wobec dziennikarzy hiszpańskich o- 
świadczył: iż wszystkie zarządzenia nowego 
rządu powinny być zabezpieczone energicz- 
nemi środkami: Do takich środków należy 
stan wyjątkowy i wszystko co się z nim 
łączy. Nie jest prawdą, jakoby nowy rząd 
był "rq m Przeciwnie jest an fran- 

„ W sprawie Marokka, dodał Rive- 
ca, że w czwartek wyjeżdża tam generał 
Allhucemas, jako wysoki komisarz, by zło- 
żyć  dyrektorjatowi szczegółowo sprawo- 
zdanie, 


Rosie IK" środą, 19 września 19Z3 r. 


STANOWISKO WYSOKIEGO 
KOMISARZA W MAROKKU. 


Londyn, 18 września. Uart „Daily 
Mail” donosi z Tangeru: wysoki komisarz 
w Marokku, Silvella, wezwany do złożenia 
swej dymisji, odmówił zastosowania się do 
tego wezwania. 


USTĄPIENIE WŁADZ MUNICYPAL.- 
NYCH W MADRYCIE. 

Madryt, 18 września. (PAT.). — Bur- 
mistrz miasta podał się do dymisji. Jak 
słychać, ma również ustąpić rada miejska, 
która w większej części osią się ze zwo- 
lenników Romanonesa. 


Sprawa Rjeki. 


RZĄD WŁOSKI USPOKAJA 
JUGOSŁAWJĘ. 

Białogród, 18 września. (PAT). Wło- 

ski charge d'affaires zakomunikował dziś 

w Ministerjum spraw zagranicznych, że 

tominacja generała Giardino na stanowisko 

gubernatora Rjeki nie oznacza bynajmniej 

obecnego statutu tego miasta. 


zmiany” 
ważać ją należy jedynie jako środek, ma-, 


jący na celu zapobieżenie ewentualnym 
£kscesom żywiołów radykalnych w Rijece, 
których działalność dała się szczególnie 
odczuć w ostatnich dniach, 

Poseł jugosłowiański w Rzymie otrzy- 
mał podobne zapewnienia ze strony rządu 
włoskiego. 

Wiadomość o wspomnianej nominacji 


łała w Białogrodzie silne wrażenie, 
W jugosłowiańskich kołach Marmi 
uważają, iż należy z zimną krwią 
wać biegu wypadków i Tirta e Senei 
mu, który niewątpliwie zdoła aT e te- 
mu, aby istniejący obecnie w Rjece stan 
rzeczy nie przeobraził się tak dalece, aby 
mógł pogorszyć stosunki włosko-jugosło- 
wiańskie, które na skutek ostatnich narad 
weszły na drogę normalną. 


GEN. GIARDINO W RJECE. 


Rjeka, 18 września. (PAT.). General- 
ny gubernator Rjeki, gen. Giardino, przy- 
był tu wczoraj po południu i objął rządy 
z rąk ustępującego wiceprezydenta konsty- 
tuanty, de Poli 


Echa morderstwa w Janinie. 


WYJAZD FLOTY WŁOSKIEJ DO. 
PIREUSU. 


Wiedeń, 18 września, (PAT). „Neue 

Freie Presse" donosi z Rzymu. Flota wło- 
ska wyruszyła dzisiaj z Torrento do Pireus. 
a ona zatrzymać się o 16 klm. przed 
aleronem i czekać tam na okręty fran- 
Cuskie i angielskie, które wczoraj wyru- 
Szyły w drogę. Okręty te oddadzą się pod 

_ komendę admirała włoskiego. Flota grecka 


znajduje się już w Phaleronie. Okręty 
greckie wywieszą flagi włoskie, poczem e- 
skądra grecka da 21 strzałów. 


MRDLAM ZA ICZA KOMISJA 
IW JANINIE. 


Ateny, 18 września. (PAT.). mena 
sojusznicza komisja śledcza pod pom 
nictwem pułkownika pesa ibowya, 
przybyła do Janiny 17 b. m 


Katastrofy w Kalifonji. 


. WIELKI POŻAR. 

Berkeley, 18 września. (PAT.), Reuter 
donosi, że olbrzymi pożar zniszczył kilkaset 
domów, a między innemi znaczną część zabu- 
dowań uniwersyteckich, Wysadzając dynami- 


łem kilkanaście domów, udało się przeszko- ` odczuć trzęsienie ziemi. 


Trzęgjenie ziemi na Hali 


~ Rzym, 18 września.. (PAT.). (P. R.). Z Sy- 
takuz oraz z wyspy Malty donoszą, A we wto- 
tek zrana dały się tam odczuć trzęsienia pod- 
ziemne, Kilka domów zostało uszkodzonych. 


Londyn, 18 września. (PAT.). (P; R). — 
Malty otrzymano wiadomość o lekkiem 
trzęsieniu ziemi, które miało miejsce o 7:4 ra- 
RO i trwało 12 sekund. Budynki były wstrzą- 
Śuięte, nie uległy jednak poważniejszemu zni- 
Szczęnin. Ludność w panicznym strachu pou- 
siekała z domów i z kościołów. Donoszą rów- 
Lież z Sycylji, że zanotowano i tam lekkie 
enie ziemi. 


Mt W [anni 


Jerozolima, 17 września: (P. A. T). — 
Transjordanji wybuchła rewolta przeciwko 

Emirowi Abdullahowi. w 
K Londyn, 18 września, (PAT.). — Reuter 
osi z Jerozolimy, że szczepy Adwan i Bel- 
zaatakowały wczoraj obóz Abdullaha. 
Obie strony poniosły ciężkie straty. 
REWOLTA STŁUMIONA. 
„Jerozolima, 18 września. (PAT.). Rewolta 
Szczępów Adwan i Belka przeciwko emirowi 
ullahowi została stłumiona. Stan normal- 

AY został przywrócony. 


Awans ambasadora Tommainiego 


kai Rzym, 18 września. (PAT.). Agencja Ste- 
donosi: Komandor Francesco Tommasini, 

pełnomocny Il-ej klasy, obecnie w 
aelstwie włoskiem w Warszawie, został a- 
Klasy wany na ministra pełnomocnego lI-ej 


« 


Tą promocją ministra Tommasiniego na 
wiwyższe w hierarchji dyplomatycznej stano- 
visko, Rząd włoski pragnął zaznaczyć, że o- 
zasługi położone przez niego, szczegól- 
a, zakresie obccnej jego misji w Polsce. . 


1 Ligi Narodów 


„, Genewa, 18 września. (PAT.). Pomi- 
(iż komisje odbywają swe posiedzenia 
tazy dziennie, żadna z nich nie jest na- 
a możności przedstawienia raportów 
SE dzeniu Ligi. Donoszą też, iż acz- 

„posiedzenie plenarne Zgromadze- 
i jest serem: ziane na środę, odbę- 
za ono w piątek. 


| 


dzić przeniesieniu się ognia na dzielnicę han- 


dlową. 
-~ ` TRZĘSIENIE ZIEML 
Londyn, 18 września. (PAT.). — Donoszą 
z Euroka (Kalifornia), iż w Kalifornji w. się 


Wiatómości telegraficzno. 


- Stan zdrowia metropolity Szeptyckiego 
uległ ponownie znacznemu pogorszeniu. W ostat. 
nich dniach podniosła się gorączka, i mimo opie- 
ki lekarskiej i starannego doglądu niema nadziei 
rychłego wyzdrowienia. Wobec tego stanu rze- 
czy zarząd djecezji powierzony ma być infułatowi, 

— Wczoraj w południe zgłosił się do mieszka- 
mia znanego przywódcy komunistycznego w Pa- 
ryżu, Rappaporta, pewien robotnik. Kiedy cór- 
ka Rappaporta otworzyła drzwi, robotnik ów strze- 
Kł do niej, raniąc ją ciężko w pierś. Sprawca, 
którym, jak stwierdzono, jest Rosjanin, Iwan Kie- 
leszew, zeznał, iż dokonał zamachu w celu zapro- 
testowania przeciwiko stosunkom w Rosji. 

— Biuro Reutera donosi z Gibraltaru: Wedle 
relacji kapitana statku norweskiego „Salwador”, 
statek ten był w odległości 20 mil na północny- 
wschód od Gibraltaru ostrzeliwany i zatrzymany 
przez hiszpański parowiec. Po 234 godziny trwa- 
jących poszukiwaniach, pozwolono kapitanowi u- 
dać, się w dalszą drogę, 


Głosy czytelników. 


Nieporządki na poczcie, 

Piszą nam z ‘Ozorkowa: 

Już drugi miesiąc w naszym mieście otrzymu- 
jemy gazety warszawskie z trzy i czterodniowem 
opóźnieniem, a niektórych numerów wćale, W bia 
żącym tygodniu, t, zn, 15 b m, otrzymałem numer 
ze środy i wtorku, a gdzież czwartek, piątek — 
toć przecież gazeta, otrzymana po kilku dn_ach, 
nie przedstawia prawie żadnej wartości, chyba tyl- 
ko papierową, 

Tak wielkie nieporządki pod tym względem 
mamy tylko za rządów obecnych, bo dawniej 0- 
Lzymywaliśmy pisna w vogs miescie w dmu 


wydania numeru, 


Większość PREWE”. Ny tego czy innego 
czasopisma wstrzymuje się od dalszej preńumeraty 
— bo rikogo nie zaciekawia czytanie wiadomości 
spóźnionych, o których dowiadujemy się inną dro- 
ga. Stały prenumerator. 


Ruch robotniczy 
Z życia partji 


ORM 
Dnia 3-go października o godz. 11-ej 
rano, w lokalu Związku Polskich Posłów 


S 14 siej gad odbędzie się posiedzenie 
Centralnego itetu Wykonawczego P. 
P. S. Tow. tow, członków C. K. W. prosi- ' 


my o bezwzględne przybycie na posiedze- 
nie. 
» Sekretarjat Generalny. 


„e 


| 


WIEC P. P. S 
W niedzielę, dn. 23 września o godz. 
il-ej rano w podwórzu Okr. Kom. Rob 
PS, AL Jerozolimskie 6, odbędzie się 
wielki wiec polityczny. 
Przemawiać będą tow. tow. poseł N. 
Barlicki, radny T. Szpotański, ławnik A. 
ypiorski oraz S. Klimaszewski, 
orawski i inni, 
W środę, dn. 19 września, 
Warszawski Okręgowy Komitet Robotniczy 
P, P. S. O godz. 7 wiecz. w lokalu, Al, Je- 
rozolimskie 6, odbędzie «ię posiedzenie Okr. 
Kom. Rob. 
Pocztowa Org. P. P. S. O godz, 7 w lokalu 
OKR., Al. Jerozolimskie 6, odbędzie się posiedze- 
nie pocztowej organizacji P. P., S. 
We czwartek, dn. 20 b, 
Dzielnica Praska. O godz. 7 w. w lokalu 
Brukowa 29 odbędzie się ogólne zebranie człon- 
ków dzielnicy, 
Dzielnica Mokotowska, O godz. 534 po poł. w 
lokalu ul. Bagatela nr. 12a odbędzie się posiedze- 
nie komitetu dzielnicy Mokotowskiej. 
Wydział Agitacyjny. Posiedzenie 
odbędzie się w lokalu OKR., Al, Jerozolimskie 6. 
o godz. 614 popoł. 


Ruch zawodowy 


Wydziału 


Warsz. Rada Związków Zawodowych. 

W. czwartek, dn. 20 b. m. o godz, 5-ej 
po poł. przy ul. "Wareckiej nr, 7, odbędzie 
się plenarne posiedżenie członków Warsz. 
Rady Związków Zaw, Sprawy b. ważne. 
Towarzysze! Stawcie się wsz 

Sekretarjat W. R. ż9 sky 4 
KAMIENICZNICY BOJKOTUJĄ URZĘDO- 
WE KONFERENCJE. 

Wobec nieprzybycia delegatów ze strony 
zrzeszeń, grupujących właścicieli nieruchomo- 
ści na terenie m. st. Warszawy na posiedze- 
nie Komisji Polubownej, na żądanie p/lnspek- 
tora Pracy 1-go Okręgu Komisarjat Rządu na 
m. st. Warszawę zwołuje wszystkich właści- 
cieli nieruchomości na terenie m. st. Warsza- 
wy na zebranie |do Magistratu m. st. Warsza- 
wy (plac Teatralny Nr. 14, Wydział Podatko- 
wo-Egzekucyjny, z Sekcja Egzekucyjna, pok. 
Nr. 13, I piętro)/na dzień 21 waet b. o 
godz, 3 po poł. dw celu wybrania delegatów 
i ich zastępców do Komisji Rozjemczej, ma- 
jącej za zadanie omówienie, względnie usta- 
lenie warunków pracy i płacy dla dozorców 
domowych.) 

Zdanie bez 
względu na ilość przybyłych osób. (PAT.). 

Baczność traserzy! Zw, zaw. metalowców, ul. 
Leszno 58, organizuje sekcję traserów, w celu ob- 
rony praw zawodowych. Walne zebranie traserów 
odbędzie się w piątek, dn. 21 b. m. a godz. 6-ej 
wiecz, w lokalu Związku, pokój ar. 5, Wszelkich 
informacji udzielają dyżurni traserzy codziennie 
od godz. 6 — 8 wiecz., w pokoju ar. 5. 

Związek Robotników Przemysłu 
go. I oddział mięsny zawiadamia członków, 
dnia 19 września (środa) w wali boy - m o 
godzinie 6 po poł. odbędzie się ogólne zebranie 
członków I oddziału mięsnego; ma porządku 
dziennym wybory delegatów na Kongres. i 

Ze Zw. Włóknistego. W środę, o godz. 6-ej 
wiecz. odbędzie się w lokalu związku, Wolska 
54, zebranie wszystkich werkerów, pracujących 
w Warszawie. Sprawy bardzo ważne. 

Ze Zw. Włóknistego. W  miedzielę, dn. 23 
b m., o godz, 10 rano, w lokalu Związku 'Włókni- 
stego, Wolska 54, odbędzie się nadzwyczajne wal- 
ne zebranie sprawozdawcze. 

Porządek dzienny: wybór przewodniczącego, 
sprawozdanie ze zjazdu delegatów w Łodzi, finan- 
se związku, sprawy organizacyjne, wolne wnioski. 

Szykanowanie Związków Zawodowych. na 
Kresach, Przed kilku dniami dokonano rewizji w 
lokalu VI Okręgowego Sekretarjatu Związku Ro- 
botników Przemysłu Spożywczego w Kowlu. Pod- 
czas rewizji znaleziono znaczki „Wojna wojnie”, 
przesłane przez Międzynarodówkę Amsterdam- 
ską,!'wznano je za antypaństwowe i na podstawie 
rozporządzenia p. starosty, który w ten sposób 
złamął przepisy konstytucji, skonfiskowano, 

Zabrano znaczków na sumę 4,120,000 mk. a 
tymczasem Związek musi mimo wszystko wpłacić 
tę sumę do Kom. Centralnej, 

P. starosta ma przed sobą dwie drogi: albo 
znaczki oddać prawym właścicielom, albo 4,120,000 
wpłacić do kasy Związku, przyczyniając się chwa- 
lebnie do ogólno „ światowej akcji antymilitarnej, 

Kpiny z górników śląskich, Na wznowionych 
pertraktacjach w przemyśle węglowym Górnego 
Śląska w sprawie nowych norm płac na okres od | 
15 września do 1 października robotnicy zażądali 
20% dodatku do pensji. Ponieważ przemysłowcy 
nie chcieli się zgodzić na żadne podwyżki, powo- 
łano specjałną komisję rozjemczą, która po zba- 
daniu stanu rzeczy orzekła, że robotnikom po o- 
statnich wypłatach w stosunku do obecnych kon- 
junktur i warunków utrzymania należy się zero 
procent dodatku drożyźnianego. , Wobec takiego 
orzeczenia komisji, robotnicy zwrócili się do rzą« 
du o interwencję. 


Ruch kult.-oświatowy. 


Koło Młodzieży „Ochota. Zebranie Koła z 
referatem odbędzie się we czwartek, 20 b. m. o 
godz. 7 w. w lokalu kooperatywy. 


to będzie prawo 


Ruch spółdzielczy 


Zarząd Spółdzielni Mieszkaniowej gee” 
swe posiedzenie w piątek, dn, 21 b. m. o godz. 6 
popol. w lokalu Administracji „Robotnika” (Wa- 
recka 7). Proszeni są o przybycie tow. Arciszew- 
ski, Płotnicka, Siedlecki i Śledziński 


t 


ge 
5 w 
y 4 
Życie gospodarcze. : 
Notowania giełdy warszawskie. 
Dolary Stan. Zjednoczonych 290,0090. A” 
Berlin 0,0012. aA 
Holandja 110,500. A z 
Londyn 1,272,500. -Posgi 
Paryż 16,950. z BA 
Praga 8480. Jez 
Szwajcarja 49,500. 
Wiedeń 3,97, 
Włochy 12,400. 


„Miljonówka” 6,950. 
8% państw. pożyczka złota 315,000, 


Ji KARSZAWNAĆ 
St. Mroczkowski 
BET 


me 8 wiecz. 


NA RATY 


Na 5 miesięcy wykwintne Okrycia dams = 
kostjumy, palta pluszowe oraz 4 
męskie 


Nowolipie 30, m. 8, front II p | 
Królev 


Dr. Jan AŁAPIN Re 31, t 


49-44, B. star. ordyn. kl. szp. św. Łaz. Chor. wi 
i skórne, niemoc płciowa. Do 2 pp. 5—7!ą | 


KRONIKA. 


STAN POGODY 
(według danych Państw, Instytutu Meteorol 
Temperatura najwyższa wynosiła wczor: 
Warszawie 27,1, najniższa 10,3, 
Przewidywany przebieg pogody w dniu 
siejszym: Dość ciepło, zachmurzenie duże, 
scami deszcz, słabe, miejscami umiarkowane, 1 
try południowo - wschodnie. ZE 
Zakazy wywozu. Na ostatniem posiedz 
Kolegium Głównego Urzędu Przywozu ż VW 
"zu, omawiającego pozwolenie na eksport art: 
łów z Polski, zapadały decyzje przew 
mowne, o ile chodziło o wywóz artykuł 
żywczych, Postawiony wniosek, aby ri 
dzić ną listę artykułów zakazanych do wi 
futra i skórki niewyprawione, został odrzuc 
zatem wywóz futer jest dozwolony. Pozwo. 
na wywóz 14-tu wagonów wikliny i 89 wa $ 
słodu, Odmówiono wywozu 20 wag. kiel 
dowych i 80,000 kig. mączki końskiej, 
końskiej padliny, jako artykułu mawozo 
Również starania o pozwolenie na wywóz k 
gryczanej łącznej ilości 14 wag. nie zostały u 
względnione. 190,000 klg. wytłoków (buraczany 
użyskało pozwolenie wywozu. Zdecydowan 
wywóz potasu nie powinien być ogranic: 
(Varsovia). du 


Towary włókiennicze. Prowadząc d 
akcję w celu sprawdzania kalkulacji towarów, 
czelnik oddziału walki z lichwą komisarjatu 
du, p. St. Totwen, wydał zarządzenie w ce. zku | 
kcnania rewizji w sklepach handlujących to 
mi wiłókienniczemi, Podczas rewizji stwier 
będzie rzeczywista wysokość pobieranych 
sków. Kupcy będą musieli legitymować się 
turami, o ile zaś kupują z drugiej lub tr 
ki, grozi im pociągnięcie do odpowiedzi: 
za uciekanie się do zbędnego pośredaictynaj 

Podatek od spożycia. W numerze 67 - 
„Dziennika Zarządu m. st, Warszawy oj. m. 13 
września ogłoszony został statut podatku c 
życia w zakładach gastronomicznych z 
kiem trunków. Podatek ten zacznie o 
wać po upływie 14 dni od daty, ogłoszen 
od dn, 27 września, Wydział podatkowo = 
kucyjny magistratu opracował już projekt 
nizacji kontroli tego podatku i zamówił f 
rze rachunków, które w myśl statutu 
starczyć bezpłatnie przedsiębiorstwom, 
zanym do pobierania tego podatku. 

Finanse komunalne. Wydział podatkow 
kucyjny magistratu Warszawy przystąpił « > 
pracowania statutu i przepisów o podatka: $ o 
płatach miejskich, przewidzianych w ustawie o 
tymczasowem uregulowaniu finansów ki 
nych, która to ustawa przyjęta została p 
bydwie izby prawodawcze podczas ost 
sji, nie została jednak dotąd ogłoszona. _ 


i | ZĘ: 


Oględziny piekarń, W dn. 17 września 
nicy Zieliński i Baryka, naczelnik oddział 
administracyjnych komisarjatu rządu, St. 
oraz przedstawiciel wydziału zaopatrywani 
Lubiński dokonali objazdu piekarń pryw: 
oraz piekarń, wypiekających chleb ct. + 
W, Z., badając na miejscu wagę i gat 
„oraz stan sanitarny piekarń. Stan sa 
karú W.Z. uznany został za ER : 
miast stwierdzono, iż piekarnie prywatne, an 
licznymi wyjątkami utrzymywane są przerażają 
co brudno, Na antysanitarny stan piekarń 
watnych zwrócono uwagę odnośnych władz 
tarnych. ź w 
Pociągnięcie szewców do odpowied 
Oddział walki z lichwą komisarjatu pre 
wał świeżo sprawy 2 finm szewckich -do 


do spraw lichwy. Obydwie firmy: Oskar Louvel 
(Niecała 4), oraz Palcei (Marszałkowska 68) oskar- 
żone są o pobieranie nadmiernych cen, sprzeda- 
wano bowiem w nich obuwie III kategorji według 
cen obowiązujących dla sklepów II kategorji. 
Sprawy wszczęte przeciwko firmom: Zylberberg 
(Chmielna 14) i Pacholder (Pańska 10) zostały u- 
morze, 


Tramwaje. Jednem z najbardziej zniszczo- 
nych urządzeń miejskiej sieci tramwajowej są to- 
ry. Dyrekcja tramwajów miejskich, widząc się 
 zmitszoną do dokonania b. gruntownego remontu 
związanego z zamianą szyn, zamówiła w jednej z 
belgijskich fabryk 14 ikim, szyn, Zamówienie da- 
ne było firmie zagranicznej wobec tego, iż żadna 

z firm krajowych nie wyrabia żłobkowych szyn 
owych. Zamówienie powyższe opiewa 
na 1,800,000 fr. belg, co przy dzisiejszym kursie 
wynósi przeszło*20 miljardów mk. Zarząd tram- 
wajów miejskich zmuszony będzie pokryć ten wy- 
datek z funduszów bieżących. Zamówione szy- 
ny nadejdą do Warszawy prawdopodobnie za pół 
oku i z wiosną rozpocznie się odnawianie torów 
 trastwajowych. 


Międzynarodowy tydzień obserwacji 
Posząwszy ód 24-50 b. m, do końca miesiąca 
«wać będzie t. zw. międzynarodowy tydzień 
chmur. Prócz obserwacji specjalnych, prowadzo- 
mych przez instytucje fachowe, pożądany jest u- 
dział w pracy amatorów-iotografów do zdjęć ty-' 
powych postaci chmur oraz widoków charakte- 
 eystycznych nieba. W zdjęciach tych chodzi 
 przedewszystkiem o systematyczny i codzienny w 
powyższym okresie szereg zdjęć różnych postaci 
| układów chmur oraz ich zmian w przestrzeni i 
w czasie. Fotografje robione być mogą w róż- 
nych porach dnia z tem jednak, aby obejmowały 
cedriennie w ciągu wymienionego tygodnia także. 
i godziny koło 8-ej rano, 1-ej popoł. oraz godzinę 
wieczorową możliwie bliską do 6-ej czasu środlko- 
„wo -= europejskiego. Pożądane jest używanie klisz 
| pańchromatycznych oraz filtrów czerwonych i żół. 
Pi. Jedną odbitkę z tych klisz (z oznaczeniem 
ma stronie odwrotnej czasw i miejsca zdjęcia, na- 
 zwiska autora oraz strony nieba, z której zdjęcie 
` było i robione} uprasza się nadsyłać do Państwowe- 
go Instytutu Meteorologicznego w Warszawie, uł. 
Nowy Świat 72, który zajmie się ich dostarcze- 
niem do Paryża dla użytku międzynarodowej or- 
ganizacji meteorologicznej, 


chmur. 
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_, Merszałkowska 125. 

E (cw dła dzieci 4 p.p. 

- Początek dla dorosłych Z. 
6, 8 i 10 wiecz. 


V. Opieka nad dzieckiem (4 artykuły). 
X. 


s tyczny. 1X. Kronika. 


VI. 
Indeksy liapotyciny spis nazwisk i skorowidz rzeczowy). 


Nakład Książnicy Polskiej T. N. S. w. 


A„RKROBULTWIK" 


` Stowarzyszenie Legjonistów Polskich. Podaje 


się do wiadomości b. legjonistów, że lokal Stowa. 


rzyszenia został przeniesiony na ui. Hortensja 7 
m. 25, Sekretarjat czynny od godz. 5 do 7 popoł. 
oprócz niedziel i dni świątecznych, 


ZEBRANIA I ODCZYTY. 

Wieczór poświęcony Japonji, Dzisiejszy wie- 
czór w P. T, Krajoznawczem będzie powtórze- 
niem wieczoru poświęconego Japonji z odczytem 
prezesa, p. Al. Janowskiego i pokazem filmu ki- 
nematograficznego ilustrującego Japonję. Wstęp 
dla członków i wprowadzonych gości. 

„O Japonji*, Dziś, dn. 19 b. m., o godz. 8 w. 
w sali Muzeum Przemysłu i Rolnictwa (Krakow- 
skie Przedmieście 66) prot. Wolnej Wszechnicy, 
W. Trojanowski, wygłosi odczyt p. t. „O Japonii" 
(religja, życie, poezja, sztuka). 


WYPADKI 

Pomiędzy kuzynami. W kramach „Wielopo- 
łe" na pl. Żelaznej Bramy, Aleksander Marczak w 
czasie sprzeczki: pobił kuzyna swego, Stanisława 
Domanowskiego, właściciela sklepu bławatnego. 
Marczak zadał Domanowskiemu sześć ran ciętych 
nożycami,. Ranionego opatrzył lekarz Pogotowia, 
a następnie przewiózł do szpitala św. Rocha, 
Sprawcę zbrodniczego czynu aresztowano, 


Bójka w restauracji. W domu Nr. 13. przy ul. 
Mirowskżej, w restauracji należącej do Stalinger 
ra, wynikła awantura i bójka, w czasie której zo- 
stali poranieni butelkami, kuflami i krzesłami: 
Henryk Tomaszewski z uł. Górczewskiej Nr. 11 i 
Wacław. Gazda z ui. Wroniej Nr. 31. Lekarz Po- 
gotowia, po opatrunku, pozostawił Tomaszew- 
skiego na miejscu, Gazdę zaś przewiózł do szpi. 
tala żydowskiego na Czystem. 


Dramat małżeński, W domu Nr. 40 przy ul. 
Miłej między małżonkami 25-letnim Abramem i 
25-letnią. Bela Danzigerkrantz wynikła sprzeczka, 
a następnie bójka. Krewka małżonka uderzyła 
męża żelazkiem od prasowania w głowę, zadając 
mu głęboką ranę ze wstrząśnieniem mózgu. Uj- 
rzawszy, że mąż gina w na Aie ec 
Danzigerkrantzowa wyskóczyła oknem Ti 
piętra i poniosła śmierć na miejscu. Męża cad 
bójczymi przewiozło Pogotowie w stanie ciężkim 
do szpitala żydowskiego, 


Znowu pożar w fabryce Lilpopa. Wczoraj o 
godz. 5 popoł. wynikł pożar w piętrowym budyn- 
ku murowanym, w którym mieściła się kotłownia 
przy suszarni w zakładach mechanicznych tow. akc. 

„Lilpop, Rau i Loewenstein” przy ul. Bema Nr. 65. 
Wskutek słabego ciśnienia wody -—— robotnicy nie 

zał ognia ugasić. W chwili panie wę 2 
oddziałów straży palił się już h kotłowni, 
kwadrans potem puszczono cztery sikawki R 
żackie z ul. Bema i z glinianki. Silne prądy wody 


, 


Nasza bolączka 


Erotyczno-seksualny dramat amerykański, osnuty na tle stosunków, panujących 


środa, 
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pożar w 15 minut ugasiły, Dogaszanie zgliszcz 
trwało do godz. 7 wiecz. Spalił się dach nad ca. 
łą kotłownię i częściowo urządzenie wewnętrzne. 
Straty wynoszą około 50 miłjonów mk. Pożar wy- 
nikł wskutek zapalenia się pyłu od wiorów w 
przyrządzie do oczyszczania powietrza. 

Samobójstwo ucznia. W mieszkaniu własnem 
przy ul. Sosnowej Nr. 11, w celu samobójczym 
powiesił się na iklamce 21-letni Edmund Dobro- 
wolski, uczeń 8 klasy szkoły Rejtana. Lekarz Po- 
gotowia stwierdził już zgon. Przyczyna samobój- 
stwa — nieotrzymanie matury. 


Zamachy samobójcze, Przed domem Nr. 12 
na pl. pa m Wielkiego 20-letni Stanisław 
Celiński z ul, Wroniej Nr. 21, szeregowiec I puł- 
ku lotniczego w Mokotowie, w celu samobójczym 
nz „pił się sublimatu. Pogotowie przewiozło des- 
perata do' szpitala Ujazdowskiego. 

— Zamieszkała z mężem w domu Nr. 47 przy 
ul. AL Jerozolimskie, 25-letnia Teofila a 
w celu samobójczym napiła się amoniaku. Pogo- 
towie przewiozło desperatkę do szpitala Dzieciąt- 
ka Jezus. 


Teatr i muzyka. 


Teatr Wielki. Dziś „Aida“, pierwszy występ 
p. Beliny Skupiewskiego. Jutro „Casanowa”. Z 
powodów od dyrekcji niezależnych wznowienie 


„Pajaców” i „Verbum nobile” odłożone zostało 
do niedzieli. W piątek „Tosca“. 

Teatr Rozmaitości, Dziś i jutro „Zemsta” 
Fredry. 

Teatr Reduta. Dziś „W małym domku", dra- 
mat T. Rittnera, Jutro „Ponad śnieg", dramat St. 
Żeromskiego. 


Teatr Letni (w ośrodzie Saskim) rozpoczyna 
przedstawienia w bieżącym tygodniu we czwar- 
tek, 20 b, m. komedją K: Nowiny i M. Tatarkie- 
wicza „Szukajmy murzyna”, 

Teatr Polski. Codzienmie „Ten, którego biją 
po twarzy”. 

Teatr Mały, Codziennie „Ostatni pocałunek”. 

Teatr Komedja. Codziennie „Pani prezesowa”. 

Operetka Wodewil do czwartku włącznie 
„Królowa fal". W piątek premjera „Madame 
Pompadour”. 

Teatr Nowości, Dziś „Bajadera”. 

Teatr „Stańczyk”. Ostatnie dni programu +: 
p n. „Każdy sobie rzepkę skrobie”. »  »- 

Teatr Qui pro Quo codziennie „Będzie lepiej", 

Teatr Praski. Codziennie „Podróż po War- 
szawie”. 


Sa 


w wielkomiejskich domach zabaw. 


W akcie Il-gim i Ill-cim wykład kinematograficzny p. t: „Cho- 
roby weneryczne ich przebieg i skutki“. 
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Sport. 
WYŚCIGI KONNE. 

Wczorajsze wyścigi były dość interesujące, 
publiczności, jak na dzień pow szedni, zebrało się 
dosyć dużo, Tor lekki. Rezultaty poniżej. 

Gonitwa 1, dyst. 2100 (z płotami): 1) Schlingel, 
2) Ulmen, 3) Lukullus.w 2 m, 27 sek. o 3 dł. Tot. 
zw. 2950, fr. 1350 i 1300. 

Gonitwa 2, dyst. 2100 mtr.: 1) Soultz, 2) Flo- 
ramour w 2 m. 20 sek. o łeb. Tot, 3500. 

Gonitwa 3, dyst. 800 mtr.: 1) Happy Lower, 
2) Brenta, 3) Avanti w 48 sek, o szyję. Tot. 1850. 

Gonitwa 4, dyst 1600 mtr.: 1) Bithur, 2) Aza- 
mat, 3) Kentucky w 1 m. 41% sek. o % di. Tot. 
2050. 

Gonitwa 5, dyst. 1100 mtr.: 1) Cyflicja, 2) Bel. 
Ale Bambina, 3) Baghera w 1 m. 10% sek, o 1% dł 
Tot. zw. 200, fr. 1400 i 2100. 

Gonitwa 6, dyst. 1600 mtr.: 1) Briar Pipe, 2) 
R 3) Mulhouse w 1 m, 42% sek. o 5 dł, Tot 

, 8300, fr. 2000, 1550 i 1300. 

Gonitwa 7, dyst. 2100 mtr.: 1) Niagara, 2) 
Laïs, 3) Arja w 2 m. 19 sek, o 2 dł Tot. zw. 4400, 
fr. 1950 i 1950. 

Następne wyścigi jutro o godz. 2% popoł. 


p O W NN" 
TABELA WYGRANYCH LOTERJI PAŃSTW. 

Wczoraj, w jedenastym dniu ciągnienia pią- 
tej klasy państwowej loterji klasycznej, główniej- 
sze wygrane padły, jak następuje: 

15,000,000 mik, na Nr. 27738, 

3,000,000 mk. na Nr. 75967. 

400,000 mk. na Nr. 14308. 

Po 300,000 mk; na Nr.: 5795, 16486, 63721. 

Po 200,000 mk, na Nr.: 32841, 53982, 5966, 
67432. 

Po 100,000 mk. na Nr.: 
63506, 67025, 771987. 

Po 80000 mk. na Nr.: 
65409, 78330. 


Odpowiedzi Redakcji 
B. Pape w Pabianicach. Utwór (Wasz mie sa- 
daje się do druku. 
Z. Wojtuk. Prosimy o przysłanie wyraźnej 
nazwy miejscowości i powiatu, w których mieści 
się wymiemony przez Szan. Obyw. Urząd Para- 


fjałny. 
£ Politechniki Prosimy o dokład- 
ny adres i nazwisko dla wiadomości Redakcji. 


12612, 28408, 28803, 


38092, 43605, 60661, 


Ważne dla dzjeci i młodzieży! 


Codziennie od godz. 4 p.p. do-6 w. 
Jackie Coogan 


jako 
„Gagatek' w 5 akt. | 
Seff, "Boks i narzeczona w 2 aktach. 
Dla gc" — miejsca j 


«A fg 
wczyni Agnes Ey Eywo 
pcz wejścia dla kobiet I mężczyzn. Mimo nadzwyczajnych kosztów obrazu ceny wejść nie A = Mkp. 


Serja II. Tom I. 1921. 


Wychowanie i szkolnictwo (1 art). VII. 


HL. Szkolnictwo (10 artykulów). 
Oświata pozaszkolna (3 art.) VII 


inne ppt tka Książnicy Polskiej: 


W druku na ukończeniu : 


ocznik Pedagogiczny 


Założony w r. 1881 przez S. Dicksteina. 


Nokaiczicy Komitetu Redakcyjnego: S. Dickstein. Redaktorka H. Radlińska. Członkowie Komitetu; J. Joteyko, St. Świdwiński. 
Stron 562, 17!/, X 25!|, em. Cena zasadn. 15. Obecny mnożnik 30.000. 


pe l. Nauki pedagogiczne (3 artykuły). 1l. Kształcenie- nanczycieli (3 artykuły). IV. Nauczanie i programy szkolne (2 artykuły). 


Bibljografja (układ rzeczowy i alfabe- 


Warszawa, Nowy Świat 59. Telef. 223-65. 


NADZWYCZAJNA OKAZJA 


SUKNIE 150.000 
KOSZULE damsk. 140.000 
KOSZULE mes. zef.200.000 


wielki wybór madepola- 


nów, metkali, wełny 
po cenach b. nizkich. 


B-cia ZANDER, 


88. Marszałkowska 88. 


Dr. I. WAPIŃSKI 


b. ordynator kliniki szpit. św. ŁA” 

zarza, chor. skórne, wener. i 

12 r. i5—8 w. Królewska 41. Telef 
9-42. Panie od 1—2. 


| as „ARP a plonje poika — uwagi o wymowie ©: k sai i j 1,20 ks « 
By s odręcznik do ćwiczeń fizjologicznych. (Podręcz dla ucznia 2.— nni. Ortofonja francuska . . á . « Ar 
asopismo geograficzne R. Z. pod redakcją Jurczyńskiego .. A 2— | Bobieński. Początki nauczania rysunków á * k » Mas Dr. mei. Zofja Rostkowska 
i owski, Zarys metodyki niższego kursu nauki o Rze e > 2.20 | Frączkiewicz. Druga książka łacińska. Wyd. nowe. . . +. —.— |chor. skór. wener, analizy kr 
'alski M. Elementarz powiastkowy dla dzieci. Wyd. $ 2.— | Gebertowie. Jak uczyć historji w szkołach powszechnych . . —m— | na syfilis. Chłodna Ne 26; 
 Frąozkiewicz. Pierwsza książka łacińska. Wydanie nowe . , è 2.— | Gralewski Ks. Pan Jezus w duszy dziecka. Cz. l1 Il. Ppdręczośk dla tel. 99-29, od 3—5. 
 Gsbertowie. Wypisy historyczne dla historji starożytnej. Wyd. 2.» . 4.— szkół powszechnych wz 
 Ministraniura. (Sposób służenia do mszy św.) . o ~—,.10 | Grzegorczyk Piotr. Język żydowski (żargon). Samouczek dla Polaków - Dr. M. Altfeld 
„Ki Podręczna Encyklopedja owo Urz EL (A—M) . . 16.40 (Gramatyka—ćwiczenia—słownik). . s 3 Š . = |zietńii 122 Chon wener., 3 
_ Rani Historja średniowieczna. (Podręcznik do V kłasy) . . . 480 | Kalicun. Geometrja dia kl. VI . . . . + == | płciowe od9-12 r.i od SPA 
Przegląd humanistyczny. R. |. z. 4., pod red. Dr. Wasika . „  9.m | Kierski. Encyklopedja pedagogiczna. T ji (NZ) jaw | ~m ADO 2 RACK 3 e 
iĘ rota J. Troisieme livre de francais = R 3.50 | Knapczykówna. Podręcznik języka angielskiego. Wyd. ii + e. == Szkoła Kroju, Szy” 
_ Szczepanowski St. Myśli o odrodzeniu narodowości. Wyd. nowe „ 12— | Sierzputowski. Arytmetyka. Cz. Il. Wyd. nowe . h é . =~ IM) Lana cia, zaszczycona 
Szczepański. Egea i Hotti. 5 tablic i Atlas o 363 ry 20.— | Sierzputowski. Arytmetyka. Cz. Ill. - Wyd. nowe $ å + —.— |największymi nagrodami Wie 
_ Weigel Kacper. Rachunek wyrównawczy wedle Kardos "najmniejszych kwa- Sośnicki. Logika. Podręcznik dla szkół średnich — . > . + =.= |śniewskiej, Niecała 12, Telefon 
|. dratów, oraz jego zastosowania przy rozmierzaniu kraju . a . 12— | Węckowski. Książka francuska. Cz. IV. Wydanie nowe . . . —.— |72-04 — filja Błonie, system a5 
Wybowski i Dr. Człowiek (Somatologja). Wyd. s b . . 4— Winkowski-Taborski. Ćwiczenia greckie . 3 7 . + =.= |gielski, francuski. Patenty 
„AE chowe. Zapisy codziennie. Kot 
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Piękna cera 


j Ah STYR“. 
i Łupież 
Qdmrożenie 


sza w lecie. Gwarancja. 


w tzernienia wi (zamiast ołówka) 


"na dwa tygodnie. 


absolutnie pewny. 


p Wytwórnia artykulów chemicznych i kosmetycznych 


STER Warszawa, Krakowskie Przedmieście 71. 


i robactwo niszczy ra 
pod gwarancją „PLUSKWI 


jest tajemnicą pań, które uży- 

wają balsam „FLEURS de 
Usuwa piegi, wągry, plamy. 

leczy radykałnie „OTOL STYR“ środek 


leczy radykalnie „JODOL 
STYR“ kuracja najskuteczniej- 


najpraktyczniejszy, 
najtrwalszy płyn „STYR”. Używać raz 


Do cen książek nieszkolnych dolicza się 20% dod. droż. Katalogi na żądanie. Księgarnia obficie zaopatrzona w książki szkolne na nowy 
Zamówienia z prowincji załatwia się natychmiast. 


warunkach. 


Hurt 


kalnie, 
STYR” 


Kredytu udzielamy wszystkim bez wyjątku. 
Dia p.p. robotników specjalny rabat. 


Wyroby własne. 


Na RATY i za Gotówkę 


Centralny mag. „SZYK”, ul. Długa 23, 


A) Choro 


Botal 1A) Zegary 


Smocza 21. 


A) Chorob 


karz. 
róg Złotej. 


rok szkolny. 


weneryczne. 

ne, wer 
lis leczy w krótkim czasie. 
zamożnym ustępstwo. 
traub, Praga-Targowa 
przy ASR Od 10—12 i od 
4—83 w 


ścienne, daje na ra- 
ty. Przyjmuje + „aż 
racje Zegarmistrz 


weneryczne, 

| ne (rzeżączka, szan- 
kier, syfilis) leczy specjalista le- 
warda 45, mieszkania 2, 
Godziny 2—3 i 7—9. 


czącym posady. A 


08 AOTEA SEKE STENA ONYA EJ ARAD A 


Wieki wiór. UWAGA! Wyo wam. LOGŁGSZEni ROBNE. 


Nie kupujcie na RATY nigdzie nie odwiedziwszy wytwórni 


Dbibrów dziecinnych męskich i damskich 
I LESZNO, S-to Jerska 24, telef. 196-26, 


gdzie można nabyć wszelkie okrycia na nader dogodnych 


Praga — Brzeska 5, 16 
LeCzni(a Wasze: ważystkicój spe, 


cjalności i dentysta, otwarta 


erat bh do szycia 
dobroci „Kasprzyckieg gi 
nio—Hurtowo—Detalicznie— py 
ty. — Skład fabryczny Warsz A ść 
Marszałkowska 153. Zamaw 
można listownie. 
TELE Yk 
| b rze poleca F Francis? y 
Arens, Plac Trzech Krzyży, © 
bezkonkurencyjne. 


OSTRZENIE wszelkie szybko pe 


lidnie tanio. 
grodzka 12. 


Plyty lub zamieniam na uj 
Płacę najwyższą cenę. Przyjmij. 
sie również do reparacji WSE. 
kie Instrumenty ery gwi 


znanej 


skór- 
o" Te 


r 
Dr. Wein- 
78 m. 10 


Gutmacher, 


skór- PE 
zgrane połamane kupuj, 


Wytwórnia artykułów chemicznych „STYR%. 
Warszawa, Krakowskie-Przedmieście Ti. 


| Bedaktor aaczelny dr. Feliks Perl 


Posiada na składzie wielki wybór ubiorów męskich i damskich 
Hurt. Detal. 


na bardzo dogodnych warunkach. 


, cjalnościach. Kosmetyka. Laboratorjem. Rentgen. 


« Miodowa 7,.tel.37-35. Porady-we wszystkich spe- 


Lerzuica „Sanata 


Wydawca: Rada Naczelna P, P. S. Redaktor odpowiodealn: Jan M. Borski. 


inst t > 
GTAMOfORY czne w wielkim wy- 


borze oraz yigadi najnowszych na- 


zk leca cenach najniż- 


— 
aaia, Bielańska 1. E A 


Odbito w drukarni „Robotnika“, 


genbaum, Bielańska I 


Wareckê a 


